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Wobec „republiki rosyjskiej".
Car Mikołaj został zdetronizowany, forma 

rządu w Rosyi będzie ustalona przez kon
stytuantę, która ma być zwołaną, kiedyś, w 
czasie bliżej nieokreślonym; cara na razie 
nie ma i nie wiadomo, czy będzie; byłym ca
ratem kieruje rząd prowizoryczny, uznany 
4uż przez entente za prawowity. Jeżeli prze
miany te musiały wywołać na demokraty
cznym a koalicyjnym zacnodzie oddźwięk 
sympatyi =— zwłaszcza, że rewolucja rosyj
ska odsunęła na razie przynajmniej obawę 
poli oj u odrębnego Rosyi z Niemcami —  to 
nie mogły nozostać bez wpływu na stanowi
sko niektóry cli żywiołów' demokratycznych 
.w państwach centralnych.
 ̂ W  chwiii bowiem, gdy carat upa 
3a, a na miejsce jego wstępuje „suwerenny 
naród rosyjski'1, zmieniają się —  jak oba- 
czymy pomze-j —  dia pewnych kierunków 
politycznych podstawy rozumowania na te
mat ich stosunku do wojny z Rosyą. Szcze
gólnie Manowisko socjalnej demokracyi u 
laga, w teoryi i w zasadzie, pewnemu prze 
kształceniu, gdy przeciw państwom central
nym stoi już nie zaborczy i gnębicielski ca
rat, lecz „republika rosyjska", w której ma
ją głos i to sdny, prądy, dążące do między 
imiodowego braterstwa ludów, a temsamein 
w Ciiwui obecnej i na przykładzie bieżą 

-  pacyfistyczne. Dla tęgo zamieszcza
my poniżej w dósłow-nym przekładzie wy
wód berlińskiego „Yorwartsu", który zaj 

:muje fci» t4 kwesty;; w sposób charaktery- 
śTyczny. Organ większości socyalisWcznę 
w Niemczech, organ p. Scheidemanna, orę 
downika pokoju, który pozostawiłby „co 
niemieckie, niemieckim, co francuskie, fran 
cuókiem, co belgijskie, belgijskiem", dotyka 
teraz sprawy „tego co rosyjskie". Nie trze 
ba zapominać, że pismo to reprezentuje ten 
odłam obozu socjalistycznego, który, w 
przeciwieństwie do „wspólnoty pracy" woj 
nę obecną popiera, kredyty na nią uchwała 
a tylko przy każdej sposobności przemawia 
za rozumnym i honorowym pokojem. O ileż 
silniej musi brzmieć w radykalnej „wspól
nocie pracy" struna, w którą uderza „Yor- 
wiirts".

Soeyałheii niemieccy nie są zaś w tej spra
wne odosobni;cni. Na czwartkowem posiedze
niu prezydium niemieckiej socjalnej demo 
kracyi w Aw-tryi, odbytem w Wiedniu, uło 
żono jak donosi „ArbeLtcr Zeitung" tekst o- 
śt ind ozenie, które ma być wręczone „rosyj 
skiemu walczącemu proletaryatowi" za po
średnictwem międzynarodowego biura so 
cyalisf- rożnego. Nie znamy wprawdzie t-ckstu 
tego oś u, iadezenia, gdyż, jak zaznacza „Arb 
/tg." „na razie ogłosić go nie można, ponie
waż cenzura do tego nip dopuszcza", może
my przypuszczać, że podstawa, na której 
wsparła się niemiecka socyahia demokracja 
w A .r fiy i, jest identyczną z podstawą so
cjalnej demokracyi w Niemczech. Zamie
szczamy ton artykuł „Yorwartsu" jako ob
jaw chwili charakterystyczny i godzien u- 
v. agi.

pozna słabość tak skonstruowanego przeci
wieństwa. Ale nikt z mężów stanu nie po
winien się mylić co do tego, iż w tern prze
ciwstawieniu tkwi siła suggost-ywna. Coraz 
jest jaśniejszem, że w tych stosunkach, które

W  ciątru półwiecza —  zaczyna berliński 
organ party} socjalistycznej —  broń niemie
cka torowała drogę wolności obywatelskiej 
na wschodzie i zachodzie. Co stało się we 
'Praneyi w r. 1870, powtarza się w roku 1917 
w 1 •! osy i. A tak jak niemiecka socyahia de- 
mokrncyn przed laty 47 powitała w wnu.io 
z radoKcin Ne n u b 1 i*k ę f r a n c u s k ą ,  tak 
rauuię się dzisiaj z upadku cara. Jeden z ce
lów wnjuy niemfcckllejj sojyainoj demokra
cyi został osiągnięty

Iłosya, przeciw której mamy jeezoz.h te
raz do wakzenia, j o s t i n n ą ,  n i ż e l i  1n, 
p r z e c i w  k t ó r e j  w o j n a  s i ę  r o z p o 
c z ę ł a .  Teraz stoi naprzeciw nas na wschc- 
d"ie już nie earyzm; teraz stoi naprzeciw nas 
dzisiaj jeszcze jako przeciwnik, później mo
żê  jako p r z y j a c i e l  i s p r z y m i e r z e 
n i e c  w p o k o j o w e j  p r z y s z ł o ś c i  —  
wielki Ind. któregośmy nigdy nie nienawi
dzili. Nie było dla nas rzadi’ bardziej zniena
widzonego, niżeli rząd carski, lecz żaden lud

lecz słabość. Kto chce tę słabość utrzymać, 
nie ma' .oka dla istotnych potrzeb narodo
wych, chociażby wydawał się sobie narodo
wcem.

Pewnemu kierunkowi polityki niemieckiej 
nie wystarcza jednak powstrzymywać kieru
jącego męża stanu od spełnienia konieczno
ści narodowych, przez groźne suggerowanie 
mu „walk wewnętrznych"; kierunek ten sta
ra się nawet o wyzyskanie rewolucyi ro
syjskiej do przeciwnych działań w Niem
czech. Inaczej nie można wytłómaczyć sobie 
próby, aby ze stanowiska niemieckiej socyal- 
nej demokracyi wyczytywać groźby, których 
nikt nie wypowiadał, i w ktoiych ziszczenie 
nikt nie wierzy. Niemcy nie są Rosyą dla 
stu przyczyn, przodewszystkiem chociażby 
dla tej jednej, że są o tyle mniejsze. Rosya 
jest wielką, front jest ogromny. My zaś w

nie był bliższym sercu naszemu, jak rosyj- 
cki, gdy się przeciw carowi podnosił. „Tua 
res agitur"! „O twoją sprawę idzde"! powie
dział swego czasu pruski minister sprawie
dliwości, gdy usiłował przed pruskim sej
mem usprawiedliwić proces o zdradę stanu, 
wytoczony przeciw niemieckim pomocnikom 
rewolucyi rosyjskiej. I  tak przyzwyczailiśmy 
się mówić do rosyjskich socyalnych demo
kratów: wasza sprawa jest także naszą spra
wą, wasze cierpienia i ofiary paciają nietylko 
zą Rosyą, ale za cały świat- 

Dzisiaj, gdy stała się rzecz olbrzymia 
gdy cała Rosya oddycha, uwolniona od cię
żaru bestyalsidch rządów, dzisiaj Rosyanie 
i  Niemcy stoją z bronią naprzeciw siebie ja
ko nieprzyjaciele. J a k o  n i e p r z y j a c i e 
l e,  a l e  b e z  n i e n a w i ś c i .  Mechanizm 
wojny prowadzi dalej dzieło zniszczenia tak 
jakgdyby nie zmieniły się zupełnie stosunki, 
uczucia i myśli —: bez osłon ukazuje się 
przed nami już nie sens (Sinn) wojny, lecz 
jego przeciwieństwo.

ja k  długo tak będzie? Rosyjskie kule tra 
fiają w żołnierzy niemieckich taksom o bole
śnie, gdy widnieje na nicn korona carska, 
czy czapka jakobińska. Na strzały odpowia 
da się strzałami, to rzecz brutalnie zrozu
miała, sama przez się. Ale w cli wili, gdy w 
Rosyi walczy o pierwszeństwo burżuazyjna 
zaborczość i proletaryacka wola pokoju, nie 
można ogTaniczyć się do stwierdzenia tego 
faktu i jego zrozumiałości.

N a  z e g a r z e  l o s u  w y b i ł a  g o d z i 
na  d l a  p o l i t y k i  n i e m i e c k i e j  z a 

g r a n i c z n e j  i w e w n ę t r z n e j .  Dzi
siaj Rosya ma prawo dowiedzieć się, czy stoi 
naprzeciw Niemiec, które p r a g n ą  z do -  
b y  w a ć, czy też naprzeciw Niemiec, które 
są gotowe do zawarcia pokoju, o z a n u j ą c 
c u d z e  p r a w a .  Teraz trzeba przypomnieć, 
że już w komentarzu do noty pokojowej nie
mieckiej dnia 12..stycznia powiedziano:

Niemcy i ien sprzymierzeńcy uczynili 
uczciwą próbę aby -ukończyć wojnę i zainau
gurować porozumienie między walczącymi.
Rząd cesarski stwierdza, żo t y l k o  od po 
s t a n o w i e n i a  p r z e c i w n i k ó w  zale
ży, czy ma się wejść czy też nie, na. drogę 
pokoju. Rządy nieprzyjacielskie odmówiły 
wejścia na tę drogę, na nie też spada cala 
odpowiedzialność za dalszy rozlew krwi 
Cztery sprzymierzone mocarstwa będą jednak 
prowadziły walkę dalej w spokojnej ufności 
w swe dobre prawo, póki nie osiągnie się po
koju, który zapewm ich własnym ludom ho
nor, byt i możność rozwoju, zaś wszystkim 
państwom kontynentu europejskiego udzieli 
dobrodziejstwa, że będą mogły pracować nad 
rozwiązaniem wielkich problemów kultural
nych we wzajemnym szacunku i równoupra
wnieniu.
Teraz trzeba też przypomnieć, żo węgier

ski prezydent gabinetu, hr. Tisza, w osta
tnich czasach trzykrotnie oświadczał w Sej
mie węgierskim, że Austro-Węgry będą pro
wadziły tę wojnę dopóty, dopóki tego bę
dzie potrzeba do ich obrony —  ani minuty 
dłużej. A  czy już z początkiem wojny nie 
słyszało się, że „nie kieruje nami żądza zdo
byczy"? D z i s i a j  t r z e b a  z u p e ł n i e  

j a s n o  p o w i e d z i e ć ,  c z y  t o  w s z y 
s t k o  ma  z n a c z e n i e ,  c z y t e ż g o n i e  
m a. Milczenie jest czasem w wielkiej poli
tyce rozsądkiem, czasem —  fatalnbściąi 

Powiedzmy narodowi rosyjskiemu, że mo
że mieć pokój, jeżeli go mieć chce i że nie 
powinniśmy zmuszać się nawzajem do dal
szego prowadzenia wojny przez żądania, kjó- 
e dotykają honoru, bytu i zdolności rozwoju 

jednego z tych dwóch narodów.
Stanowisko nasze obecne rozstrzygnie o 

naszym stosunku do Rosji nietylko podczas 
tej wojny, ale na dziesiątki lat po niej! Je
żeli 140 milionowy naród wschodni nie prze
stanie s z y b k o  być naszym wrogiem, zo
stanie nim na przeciąg całego pokolenia, ciągłość w ich rozwoju —  należy to za- 
Czy mamy potomków naszych obciążać tym j wdzięczyć rozumnej, kulturalnej, opiece pu 
padkiem, nie wiedząc, co im za to możemy! blicznej.

że żyje. Państwo polskie ma nietylko spła
cić dług artyzmowi przeszłości, lecz odpo
wiedzialne będzie za to, aby przyszłość nie 
widziała już męczeństwa Norwidów i W y
spiańskich —  geniuszów, którym nie było

zwalczamy, my socjalni demokraci, nie spo-j Janem wcielić w życie najpiękniejszych za- 
czywa siła —  jak twierdzą ich obrońcy —  mierzeń artystycznych.

mierne kredytowanie towarów odbiorcom; 
nmpokryie wierzytelności wynosih* z koń
cem roku 1915/10 kor. G2G.548, czyli 381/ 
stanu czynnego Spółek. Jest to stosunek w 
wysokim stopniu niezdrowy i ujemnie świad
czący tak o kierownictwie Spółek, jak ró
wnież ó ich klienteli handlowej.

Może kupiec znanego typu sprzedawać naSprawa —  dodaje autor —  jest nietylko 
ważna., ale i aktualna, wobec bliskiej per- i kredyt lichy towar po wysokiej ec-nie, bo on 
spektywy odbudowania zniszczonych siół i i na tem nigdy nie straci, gdyż jednorazowa 
miast, które powinny odpowiadać nietylko' pmiita wynagrodzi mu sowicie wszelkie stra-
gospodarczym i hygienicznym 

niom, ale i estetycznym.
wymaga-

Spółki rolniczo-hantliowe.

ty na dłużnikach. Lecz Spółka inną musi iść 
drogą; ona Ijest powołana do uzdrowienia 
handlu rolniczego, do oczj szczenią go z o- 
szuslw i fałszerstw, do w j robienia sobie sil
nej i zdrowej klienteli, świadomej tego. że 
za dobry towar płaci się d r o g o  i g o t ó w- 
k ą  ,bo Spółka nie jiracuje dla siebie... lecz 
clln swych członków! Dalszy ponr, lny roz-

Jak Kółka rolnicze były podłożom dla 
Spółek pieniężnych syst. Kaiffeisena i ode
grały wybitną rolę w ich organizowaniu, tak W!M Spółek handlowo-rolniczych. ich siła 
znów organizacya Spółek pieniężnych stała 
się punktom wyjścia dla całych gałęzi współ - 
dzielczej pracy gospodarczej w kraju; Soołki 
mleczarskie. Spółki dla kultury torfów, Spół
ki handłowo-roluLze zawdzięczają svre poi
czątki. inicjatywę i studya właśnie tej or-gn- nowią ich obronę przed bezprzykładnym v.y- 

naszej ciasnej przestrzeni stoimw niejakoj nizaeyi. j zyskiem ze strony niesumiennych kupców
•wszyscy w obliczu nieprzyjaciela i nikt w j Szczególnie długiego czasu i pracy wyma-ji handlarzy, dopóty panoszyć się bodzie w

kraju handel n i c u o z c i w y, z a i e w a j ą- 
c y k r a  i f a 1 s y f i ii a t a rr i i m a I o - 
w a r t o ś c i o  w ą t a n d e t ą ,  co chyba ula 
może d-c-datnio w]-tyrać na rozwój i powo
dzenie naszego rolnictwa. Lol.

znaczenia gospodarne założą od szerokiego 
poparcia ich działał ilości przez ogól naszych 
rolników.

Dopóki nie zapanuje wśród rolników prze
konanie. że Spółki Landlowo-rolnicze sta-

Niemczech nie myśli o tem, aby mu ułatwiać j galo zorganizowanie handlu rolnicZogo na 
zadanie. - j zasadach wspćłdzielezych. Ostatecznym re-

Pomimo to straszak rewolucyi rosyjskiej; zultatem licznych zabiegów/, długich debat 
ma posłużyć do tęgo, aby cofnąć w tył wóz i i konferencji delegatów naszych organiza- 
państwowy niemiecki, do którego na razie | cyj rolniczych jest dokonana przed kiiku la- 
przyprzęźone są tylko obietnice. Ci ludzie w] ty fuzya Związku handlowego Kółek rolni- 
swojoj logice wołają już o niemieckicli Stuer- j ezych w Krakowie ze Syndykatem Towa- 
merów i Protopopowów, Sądzą, że w tenjrzystw  rolniczych, następnie przeobrażenie 
sposób-oddają przysługę swemu krajowi, ale;się powstałego w ren sposób Syndykatu rol-
mćwiąc o kraju, widzą niestety, tylko sa
mych siebie i ponadto służą tym swoim in
teresom tak niecelowymi środkami, że naj
lepiej byłoby, gdyby ich oddać pod polity
czną kuratelę.

Na zegarze losu uderza godzina także dla Wydziału krajowego, swe podwójne Zadanie 
niemieckiej polityki wewnętrznej! N i e m a 40 Spółek handlowo-rolniczych, rozsie- 
stania w miejscu, istnieje tylko ruch naprzód I dhmyeh w zachodniej części kraju, a miano 
lub w tył. Jeżeli zaniedbania dzisiejsze nie

niczego w Centralę handlową i zarazem 
Związek rewizyjny Spółek handlów o-rolni- 
ezych.

Od roku 1913 spełnia Syndykat rolniczy 
w Krakowie, poddawszy się pod patronat

okażą swych następstw ciężkich chwiii o be 
cnej, to w przyszłości tom pewniej fatalnie 
się pomszczą.

Ś w i a t  i d z i e  n a p r z ó d .  N i e m c y  
m u s z ą i ś ć z n i m r a z e ni. ,2\V ownętrzną 
i zagraniczną politykę siłv możemy prowa
dzić tylko wówczas, jeżeli polityczne prawa 
umożliwią ludowi we wszystkich warstwach, 
także w szerokich masach, równouprawnio
ną i radosną współpracę przy robocie pań
stwowej." „Biada mężowi stanu, który nie 
rozumie znaków czasu!"

Tak —  końćky „Yorwaerts" —  rzekł T>. 
Bethmann -Hollweg dnia 14. marca w Sejmie 
pruskim. A  podczas, gdy tak mówił, powsta
wała wolna Rosva!

Ji!i lllfflll Mli #1
Piotrkowskie „Wiadomości Polskie rzu

cają myśl utworzenia w Polsce minister
stwa sztuk pięknych. Autor uzasadnia ją w 
następujący sposób:

Zakres działania polskiego ministeryum 
sztuk pięknych jest jasny. Wystarczy po
znać obraz działania, urzędti analogicznego 
wo Francji, aby wiedzieć co robić i —  cze
go unikać. Znamy wszystkie ujemne strony, 
wszystkie zarzuty, na jakie podobna wła
dzą powinna być przygotowana. Sztuka nui' 
si być wolna —  nie znosi rcglcmentacyi —  
szkodzić jej może czynnik biurokratyczny 
etc. etc. Wszystko to prawda, ale i prawdą 
jeof. że żsden geniusz przez, władzę opie
kuńcza nie dal się złamać, niejeden zaś zgi
nął dla braku opieki, I  prawdą jest, że jeśli 
we Franevi istnieje nietylko wysoki poziom 
sztuk Mistycznych, ale i podziwiema godna

w Zamian na pewne ofiarować? Nie, dla 
wysoce wątpliwych wartości, które spoczy
wają w łonie przyszłości, nie możemy zanie
dbywać możliwości, jakie niesie chwila bie
żąca. T e r a z  t r z e b a  p r z e m ó w i ć  —  
i t o  j o •!. y k i o m, k t ó r y  w y k l u c z a  
w s z e 1 k ą d w u z n a c z n o ś ć !

Jeżeli wojna potrwa jeszcze długo, wów
czas staniemy przed obrazem zgoła przemie
nionym. Wówczas będziemy walczyli już nie 
„przeciw caiyzrnowi i jego sprzymierzeń

com", ale przeciw związkowi ludów całego 
świata, rządzonych demokratycznie, które 

twierdzą, ze w postaci Niemiec trzeba oba
lić ostatnią Walów nic reakcji. Zbytecznem 
byłoby mówić, że żadna cząstka ludu nie
mieckiego nie pragnie uwolnienia przez to 
przymierze i że każdy człowiek trzeźwy roz-

U nas opieka ta potrzebniejsza, niż gdzie
kolwiek. Kultura artystyczna jest- u nas u- 
działc-m nielicznej garstki; pozostawienie jej 
rozwoju inicjatywie i działalności prywa
tnej wyda tu i ówdzie piękny owoc.Mecz 
przypadkowo, bezładnie, w ciasnym zakre
sie. Państwo polskie powinno starać się, a- 
by istniały teatry, muzea, szkoły artysty
czne. wystawy wędrowne, wydawnictwa 
popularyzacyjne, budownictwo, zdobnictwo 
w stylu narodowym —  wszystkie te czynni
ki. bez których o systematycznej, rozumnej 
budowie polskiej kultury artystycznej w u- 
spolcezuionem znaczeniu niema mowy. —  
Państwo polskie powinno zająć się talenta
mi artystycznymi z chwilą, gdy talent nie
wątpliwą stał się zapowiedzią, gdyż głó

wnie talentom kultura polska zawdzięcza,

wicie:
1) dla 19 powiatowych Spółek handlowo- 

rolniczych (w  Bochni, Brzesku, Dąbrowej, 
Dębicy, Gorlicach, Jaśle, Kętach, Kolbuszo
wej, Kmkowiej Krośnie, ^Limanowej, Mielcu,
Nowym Sączu, Nowym Targu, Skawinie, 
Strzyżowie, Tarnobrzegu, Tarnowie i Ży

wcu);
2) dla 6 Spółek handlowo-rolniczych lo

kalnych;
3) dla 12 Spółek producentów bydła i 

trzody cldewnej;
4) dla 2 Spółko wy ch gorzelń rolniczych 

i. dla jednej Spółki piekarskiej (Kukiełka).
Szczególną uwagę poświęcamy działalno

ści Spółek handlowo-rolniczych powiato
wych, ponieważ one stanowią fundament or- 
ganizacyi współdzielczego handlu rolnicze
go. Zadaniem Spółek handlowo-rolniczych 

jest dostarczać rolnikom nasion, pasz treśęi- 
wycli, nawozów sztucznych, narzędzi i ma
szyn rolniczych oraz organizować zbyt pro
duktów rolńiczych.
Mając za sobą zaledwie kilka lat pracy (od 
r. 1909 i później) zdołały powiatowe Spółki- 
handlowo-rolnicze zjednać sobie głównie z 
pośród włościan 5329 członków *) z udzia
łami wpłaconymi 9G.79G koron. Zebrane w 
ciągu dotychczasowej krótkiej ich działalno
ści fundusze rezerwowe 197.767 koron przed
stawiają łącznie z udziałami dość poważny 
już czynnik finansowy (294.563 kor.), jako 
kapitał własny Spółek, jednak za skąpy je
szcze v/ stosunku do ich zadań handlowych. 
Uwzględniając nadto 2— 10-krotną. porękd 
członków można ocenić siłę kredytową Spó
łek handlowo-rolniczych powiatowych na 
trzy czwarte miliona koron.

Stosunek kapitału własnego do obcego 
przedstawiał się w przecięciu jak 1 : 3‘3 (naj
gorzej 1 :15, najkorzystniej 1 : 0‘24). Stan 
czynny 19 Spółek wynosił z dnkm 30. czer
wca 1916 1,642.229 koron.

W  ciągu ostatniego dwulecia, tj. 1914/15 
i 1915/16 sprzedały powiatowe Spółki han
dlowo-rolnicze: 1) nasion, zboża i innych zie
miopłodów za koron 7,67G.G03, 2) nawozów 
sztucznych za 1,378.532 kor., 3) pasz tr.ści- 
wycli za 1,078.232 kor., 4) węgla za 529.122 
kor., 5) maszyn i narzędzi rolniczych ^a 
195.3G8 kor., 6) innych towarów za 3,4G9.518 
kor., czyli razem wynosiła wartość sprzeda
nych towarów kor. 14,349.876.

Wynik bilansowy działalności Spółek han- 
cUojato-rolniczycli w roku 1915/1G jest wcale 
pomyślny; 15 Spółek wykazało zyski kor. 
87.586, zaś 4 Spółki zamknęło bilans stra
tami kor. 58.773.

Słabą stroną działalności Spółek jest nad-

*) -,Rocznik Snólc 
lata 1915/10.

oszczędności i nożyczek1' za

Cesarz lara!!. de Rady Statu.
W  dniu 21. bm. o godzinie 4 pop. odbyło 

się X I posiedzenie Tymczasowej Rady Sto nu 
pod przewodnictwom marszałka koronnego, 
w obecności 21 członków Rady-Stanu, obu 
komisarzy i dwóch zastępców.

Marszalek koronny zawiadomił, żc na te
legramy, wysiane przez Tymczastocr Rad } 
Stanu do panujących .obu mocarstw ccntir.h- 
nyeh nadeszła już odpowiedź telegra fi zna 
od Cesarza Karola 1. treści nasL nującej: 

Marszałek Koronny Niemojow.-ki War
szawa.

Ze /sl-ic-zerein zadowoleniem przyjąk-nt 
wyrazy hołdu, złożone Mi przez Radę Sia
nu i proszę JWPana przyjąć za. nie Mo jo 
najserdeczniejsze podziękowanie, oraz za_- 
komunikować je pp. Członkom Rady Sia
nu. Gorące słowa, w jakich Rada Stanu 
wyraziła sną wdzięczność dla. Mego. w 
Bogu spoczywającego Dziada, śp. Cesarza 
i Króla Franciszka Józefa I „  wzruszyły 
Mnie do głębi. Niemniej, niż zmarłemu 
Monarsze, leży Mi na sercu pomyślność i 
rozwój narodu polskiego, który od wio- 
'ków stanowi taki ważny czynnik w hi- 
storyi cyw ilizacji zachodniej; najszczer
sze Mojg jycze iiia  towarzyszą tworzeniu 
się powołanego do życia przeze Mnie łą
cznic z Moim Dostojnym Sprzymierzeń
cem Królestwa Polskiego, którego pierw
szy orgfn stano wi Rada Stanu. Z naji- yż- 
szem zainteresowaniem odnoszę się obe
cnie, jak i dawniej do ważnych zadań, 
stojących przed polską Radą Stanu przy 
odradzaniu się ojczyzny i do wysiłków, 
jakio JWPan i Jego współpracownicy czy
nią, aby sprosta.ć wielkim wymaganiom 
tego pamiętnego okresu historyi polskkj. 
W  szczególności oceniam należycie 'Wa
sze dążenie do stworzenia wojska polskie
go, którego powstanie jest rzeczą naiwio— ' 
kszej dla Państwa Polskiego wagi i jestem 
zdecydowany popierać jaknajsilniej dSj|To 
stworzenia armii. Ponieważ Mój Wy soki 
Sprzymierzeniec Jego Cesarska Mość Ce
sarz niemiecki żywi te same, co i Ja za
miary, zarówno naród polski, jak Rada 
Stanu mogą mieć zupełnie pewną nadzieję, 
że całkowita budowa upragnionej przez 
kraj instytucji powiedzie się najpomę jf 
niej dla przyszłości Polski.

Oby błogosławieństwo Boże spoczęło 
na Polsce i na Waszych pracach, podję
tych cłla dobra ukochanej Ojczyzny.

(podpisa.no) K a r o l .

Wspomnienie o Brauie Albercie.
Spędzając zeszłoroczne wakacje * Zakupa- 

ncm. postanowiłam w towarzystwie znaj u: \ eh 
zwiedzić przytulisko Brata Alberta dla dziew
cząt.

W przecudny dzień sierpniowy wybrałyśmy 
się drogą, wiodącą do Kuźnic. Cisza przedwie
czorna, woń lasów przydrożnych, zachód d"li
ca, łączyły się w jakiś dziwnie czarodziejski u- 
rok, jakim darzyć umie Zakopane.

Niewygodną stromą ścieżyną weszlyśmy r  
głąb lasu, niepewne dalszej drogi. Nagie z po-.
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m iędzy zieleni św ierków  w ych y liła  się ku nam 
kom iia kapliczki. W idok , jak i nas tu uderzy?, 
nie w y jd zie  długie la ta  z pamięci.

N a  "schodach^ do kap liczk i w iodących, sie
dział starzec, odziany w  szarą, zgrzebną, mni
szą opończę. -Siwa broda okala ła tw arz o tak 
szlachetnych rysach, że zdaw ał się być jakieinś 
nadziem skiem  zjaw isk iem . Onieśmielono za trzy 
m ałyśm y się u podnóża w zgórka , na którym  sta

ło  schronisko i kapliczka.
W id ząc  wahanie się nasze, starzec wskazał 

uprzejm ie re.ką, zapraszając do wejścia. K a p li
czka w stylu  zakopiańskim, prostotą sw oją miłe 
robi wrażenie. P o  m odlitw ie stanęłyśmy na pro
gu, przykute w zrokiem  do nieznanego starca, 
k tó ry  z rzewną, m arzycielską zadumą w patry 
w a ł : ię  w otaczający go  krajobraz. R ęka o 
kształtach w ytw ornych  przesuwała różaniec, 

obok leżał k ij p ie lgrzym i.
Zapadający zm rok w ieczoru  przypom niał 

nam. że czas w racać do domu. Jednak cieka
w ość nasza niezaspokojona. Chcąc się dow ie
dzieć, kto jest ów  starzec, zwróciłam  się do je 
dnej z sióstr, stojącej na progu. „ T o  za łożyc ie l 
Zgrom adzenia naszego Brat A lb ert11, odrzekła 
z  jnkiem ś dziwnem  wzruszeniem  w  głosie.

Można sobie w yobrazić , jak ie  wrażenie zrobi
ły  r.a nas te słowa. Poznałyśm y człow ieka, któ
ry  dobrowoln ie skazał się na życ ie  w  nędzy, 
ażeby  do nędzarzy się zb liżyć, nieść ii u pokrze
pienie i  ukojenie, ażeby po brudnych zaułkach 
szukać zw yrodn ia łych  i powracać ich Bogn i 
ludzkości. Pozn ałyśm y człow ieka, k tóry  wszyst
ko  pożegnał bez żalu, ażeby dusze upadłe d źw i
gać  i podnosić ku wyżynom .

Czas wracać . . . Pożegna łyśm y z żalem to 
ciche ustionie, a chcąc inną drogą  w rócić do 
Zakopanego, sk ierow ałyśm y krok i nasze w  tę 
stronę lasu skąd z pom iędzy drzow  w idn ia ły  b ia
łe  ściany domku sam otnego. N ag le  doleciał nas 
łagodny, sym patyczny g łoś Brata A loerta :„Tam - 
tędy  d rog i niema, tam  przepaść".

P odziękow aw szy  za przestrogę, poszłyśm y 
znaną drogą leśną ku Kuźnicom , unosząc z so
bą niezatarce wspomnienie.

M inęło k ilka  m iesięcy. P od  koniec grudnia 
przyn iosły  dzienniki w ieść żałobną, ie  Brat A l
bert nie ży je . W spom nien ie w yc ieczk i żyw o 
stanęło w  duszy, a z niem popłynął hołd parnię^ 
ci człow ieka, za k tórym  niejedno oko zapłacze, 
n iejedno westchnie serce, któremu ofiarność, 
słodycz, Chrystusowe m iłosierdzie, prostota i po
goda ducha, postaw iły  pomnik trw alszy od mar
muru i spiżu. E. M.

KRO NIK A .
K A L E N D A R Z Y K  KOŚCIELNY. Dziś we środą 

'śś. Jana Kapistr. i Doroteusza. —  Jutro we 
czwartek śś Cyryla, W  i kto rena i Eustarego.

K A I  E N D A R ZYK  ASTRONOM ICZNY. Wschód 
Słońca rozpcczujc się jutro o godz. 5 min. 25; za
chód przypada o godz. 6 min. 04. Długość dnia 
godzin 12 min. 43.

Z miasta.
Z  A K A D E M II  U M IEJĘ TN O ŚC I. Posiedzenie 

nadzw ycza jne w ydzia łu  h istoryczno-filozo ficz- 
nego odbędzie się w poniedziałek 2 kw ietn ia
b. r. o godz. 11 rano. Porządek  dzienny: Czł. 
Franc. K saw ery  F ierieh : Sąd trzeciej in stanc ji 
i  na jw yższy sąd se jm ow y na tle  całokształtu or- 
gan izacy i sądow n ictw a Rzeczypospo lite j kra
kow sk ie j (1815— 1833).

P R Z E G L Ą D  P O S P O L IT A K Ó W  urodzonych 
w  latach 1891 do 1872 kończy się wr dniu dzi
siejszym . W czora j odoy ł się przegląd rocznika 
1872. Dziś jaw ić  się mają przed kom isyą po
borow ą w szyscy c i pospoliiac-y, k tórzy  z jn- 

, k ichkolw iek  pow odów  w  term inie dla nich w y 
znaczonym  do przeglądu  staw ić się nie mogli.

Term in powołania do szeregów  uznanych za 
zdolnych do noszenia broni nie został jeszcze 
og łoszony. N a  W ęgrzech  term in stawienia się 
do szeregów  oznaczony został na dzień 1*3 kw ie- 
tńia b. r.

Z UNIWERSYTETU. P. Józe f R a f  a c z ,  
doktor filo log ii, profesor gimn. IU  go  w  K ra ko 
w ie, obecnie porucznik 100 p p., rodem  z Czar
nego Dunajca w  G alicy i, otrzym ał w  U niw er
sytec ie  Jagielońskim  stopień doktora praw.

„ K A L IG U L A "  K . H. R O S T W O R O W S K IE G O  
W  piątek, a w łaściw ie w sobotę bieżącego ty
godn ia  wchodzi na afisz teatru im .-Jul. S łowa
ck iego  najnowsze dzieło sceniczne autora „Ju 
dasza", k tóre będzie kulm inacyjnym  punktem 
obecnego zesonu. Ukończone już od półtora  ro
ku  tm-az dop iero m oże być zrealizow ane na 
naszej scenie, a to  i  powodu trudności insce
n izacyjnych, jak ie  nastręczają się p rzy  w ysta
w ieniu . Studya i p rzygo tow an ia  do toj prem ie
r y  trw ały  już od kilku m iesięcy, d yrekeya  do
k łada ła  bowiem  wszelkich starań, by  dzieło 
to, które n iew ątp liw ie w e jd zie  w  stały skład 
naszej literatury scenicznej, m ogło ukazać się 
w  pełni bogatego a  artystycznego wyrazu. 0 - 
beenii prace te dob iega ją  już końca, w ystaw a, 
nad którą pracują pp K aro l Prycz, Zygm unt 
W  ierciak i Zb ign iew  Pronaszko, jest już na 
ukończeniu, a próby pod kierunkiem  reżysera 
p. Stan isław skiego w eszły  w  stadyum  ostate
cznych w ycien iowań. Au tor obecny na pró
bach, czuw a również, by  obsada, jaką  swej 
sztuce w yznaczył, odpow iedzia ła  jego  zam ie
rzonym  in tencjom . R olę ty tu łow ą  kreuje ulu
bieniec publiczności k rakow sk iej —  p. Leonard  
Bończa.

Prem ierę obecną, sobotnią poprzedzi zapo- 
w icd r iii.a  już p ióba  generalna, płatna dla pu
bliczności. w piątek w ieczorem , część dochodu 
przeznaczono na rzecz K . B. K . Dzięk i 
in cw aćy i tej, w prow adzonej na w zór za
gran icy, będzie m ogła  publiczność ujrzeć jak  
krysta iizu je się na scenie pom ysł autora i 
w cie la ją  pom ysły reżyserskie przy dziełach, 
w ym aga jących  tak, jak  „K a lig u la ", w y ją tk o 
wej inscriiizacyi. Znaczna część b ile tów  na 

' próbę, a także i  prem ierę postała już w yku p io
na^ do kasy  zam ąwiań ciąg le  napływ ają  za

m ówienia także i z poza K rakow a, rozgłos 
'nowiem sztuki, jak i uzyskała jeszcze przed 
wystaw ieniem , czyn i z niej najw iększą atrak
c ję  b ieżącego sezonu.

Z M IEJ. T E A T R U  LU D O W E G O . Dzisiaj cio
sząca się stałem  pow odzeniem  od początku se
zonu w esoia  opertka w ęgierska E. K a lino a a 
„K s iężn iczka  czardasza" z p. K ra jew ską  w  par- 
ty i ty tu łow ej. Jutro po raz trzeci „K ró low a  
przedm ieścia", k tóra  w znow iona obecnie tak 
okazale i w  doskonalej obsadzie pom nożyła 
znów  liczbę sukcesów, jak ie stale św ięci ten 
popularny, a- zawsze milo w itany w odew il K . 
K rum łow sk iego. Pp. H arasim ow iczówna, Sawi- 
cka-Fehlm anowa, Koim an, Berski, M inow icz i 
B iesiadeeki tw orzą św ietną obsadę, przypom i
nającą najśw ietn iejsze u nas chwile ..K ró low ej 
przedm ieścia11. —  W  piątek „K ró lo w a  k ina".

K U R S Y  D L A  IN W A L ID Ó W . Za zezwoleniem  
m inisterstwa ośw ia ty  i w  porozumieniu z kra
jow ą  kom isyą op iek i nad inwalidam i, urządziła 
kuratorya przy krak. A kadem ii handlowej dwa 
kursy dla inw alidów  armii i  L eg ion ów , a mia
now icie: kurs z działu m ateryałów  budowla
nych i  kurs handlowy. Nauka na tych kursach 
trw ała  od 1 października 1916 i zakończy się 
z końcem  b. m. Egzam in końcow y .odbędzie 
się 12 kw ietn ia  b. r. . Z inw alidów , k tórzy  te 
kursy ukończą, poszukują posad dw aj kandy
daci z kursu budow lanego przy  odbudowie 
kraju, w  fabrykach produkujących m aterynły 
budowlane, składach m ateryałów  itp. Sześciu 
absolwentów  kursu handlow ego poszukuje za
jęc ia  w  handlu, w zględn ie w  biurach. T rze j 
zaś, k tórzy  ukończyli oba kursy, m ogą objąć 
posady tak w  biurach, jak  przy budowie, w  
fabrykach, składach, zarządach dóbr itp. Pa 
now ie pracodawcy, w zględn ie  firm y, poszuku
ją cy  pracowników, zechcą w  razie potrzeby 
zgłosić się albo do c. i k. urzędu opieki so- 
cyalnej nad inwalidam i, Smoleńsk 1. 11, albo 
w  d y re k c ji Akadem ii handlowej, Szew ska 4.

Dnia 12 kw ietn ia  b. r. rozpocznie się w  kra
kow sk iej A kadem ii handlowej trzeci k ilkum ie
sięczny kurs handlowy dla inw alidów  armii i 
Leg ionów , obejm ujący w  30 godzinach nauki 
tygod n iow ej całokształt w ied zy  handlowej, w 
zakresie um ożliw iającym  uczestnikom  kursu za
robkowanie czy  to na posadach, c/y też we 
wlasnem  przedsiębiorstwie. Kandydaci, chcący 
uzyskać p rzy jęc ie -n a  ten kius, mają r.ię zg ła 
szać we wspom nianym  w yże j urzędzie opieki 
socyalnoj do radcy W . O strowskiego, w zg lę 
dnie w  d y rek c ji Akadem ii.

N a  wspomnianym kursie będą udzielać nau
k i profesorow ie Akadem ii handlowej pp-: Dr 
Bolland, Ippoldt, K orbel. Lan g. Dr Lu lek, Skal
ski. Sosnowski, D r Tarlh isk i i Dr Żabiński.

C Z Y T E L N IA  K S IĘ Ż Y  (pi. M aryaeki 2. Ti p.) 
zaw iadam ia, że w ieczór' dyskusyjny, odbędzie 
się dnia 28 b. m., t. j. w e środę o- godz. 7*/« 
w ieczorem . Ks. prof. Dr K . Zimmermąnn w y 
g łos i I I  część sw ego odczytu  p. t. „Zadania 
duszpasterskie w obec pracy społecznej w naj
b liższej dob ie".

Z  T O  W . P IE L Ę G N . N A U K  S P C Ł . W  piątek 
dn. 30 b. m. o godz. 6 w ieczorom  odbędzie się 
w  seiminaryum filozo ficznem  (uL św. Anny 12) 
.zebranie T ow a rzys tw a  pielęgnowania nauk spo
łecznych, Porządek  dzienny zapow iada referat 
docenta Dra W ładys ław a  Konopczyńsk iego: 
„O  program ie działalności T ow arzys tw a ". Go
ście, w prow adzeu i przez członków, m ile  w i
dziani.

L IC H W IA R Z E  S K Ó R N I P R ZE D  SĄD EM .
Przed trybunałem sądu k ra jow ego  karnego w 
K rakow ie odpow iadali w czora j: majster rym ar
ski Meehel PfJanzgrabcn, syn je g o  Izaak  i  żona 
F rym eta  za lichwę tow arow ą, popełnioną przez 
grom adzenie zapasów skóry i sprzedawania je j 
po lichw iarskiej cenie. W  czerwcu z. r. znale
ziono u oskarżonych 115 kilogramów skóry- po- 
deszw ow ej. Zapasy te starali się oskarżeni 
przed kom isyą rew idującą ukryć, zam ilczając, 
że posiadają jeszcze zapasy w p iw n icy i  na da
chu. T ą  skórą prowadzili oskarżeni lichw iarski 
handel, sprzedając po 30 dó 35 hal. dekagram , 
co znacznie przew yższało ówczesną cenę tary
fową. Ponadto sprzedawali skórę „p ro tegow a
n ym " w yłączn ie, co ostatecznie w yszło  im na 
zło, bo urażony szewc, któremu odm ów ili sprze
daży, spow odow ał rew iz ję . Trybunał po prze
prowadzonej rozpraw ie zasądził Moiiecha 
P flanzgrabena na m i e s i ą c  ś c i sł e g  o a r e 
s z t u  i 100 koron g rzyw n y , Izaaka i Frym etę 
na karę po 7 d n i  a r e s z t u .

Z T A R G U  N A  B Y D ŁO . W  ubiegłym  ty go 
dniu od 17 do 23 b. m. sprowadzono na tar
gow icę  krakowską buiiaji 207, w o łów  15, krów  
99, ja łów ek  91, razem  byd ła rogatego 412, cie
ląt 660. ow iec i kóz 0, n ierogacizny 950. W  po
równaniu z poprzednim  tygodniem  doprow a
dzono w ięcej 103 sztuk byd ła  rogatego i 54 
sztirk n ierogacizny. Pom im o zw iększonego 
spędu wskutek wyczerpan ia się zapasów mię
sa, tendeneya na targu okazała się zw yżkow ą. 
W  stosunku do poprzedniego tygodn ia  płacono 
d rożej za k row y  I. o 20 kor., ja łów k i I. o 10 
kor., U l., o 4 kor., na 100 kg. żyw e j w ag i; po
zostałe k a tegorye  byd ła  rogatego utrzym ały 
się w cenie. C ielęta, k tórych dow óz by ł znacz
n iejszy, spadły o 12 kor. na 100 kg. żyw e j w agi. 
N ierogacizna natom iast podrożała ponownie o 
11 kor. na 100 kg. bitej wagi.

Z  P O L S K I  J Z E  Ś W IA T A .

b u r s a  c h o c e ń s k a  w  n o w y m  t a r g u .
NajjKwdok ewakuowanej m łodzieży  g im n a z ja l
nej, marnującej czas w  przykrej atm osferze ba
rak-'w  chąceńskieh Centralny K om itet opieki 
moralnej w W iedniu , powziął m yśl -założen ia 
d la nich bursy w jeduera z miast G alicy i w olnej 
od n ieprzyjacie la , a p o-iada jącym  g im nazjum . 
Owoebir. ii'/.jiycli zab iegów  ze strony delegatów  
C. K . O. M. Ks. Walentego Puchały i p. Ma- 
ryana M atkow sk iego było zorgan izow a
nie m iejscow ego K om itetu  w  N ow ym  Targu  i 
o tw arcie  z dniem 13 październ ika 1915 r. bur
sy pod nazwą „C hoccńsk ie j". Znalazła tu bez

płatne pom ieszczenie i  utrzymanie garstka na j
biedniejszej m łodzieży ewakuowanej. P o  ro

związaniu C . K . O. M. przeszła bursa choeeń- 
ska pod zarząd i utrzym anie K om itetu  Książę- 
co-biskupiego w K rakow ie . I  od te j chw ili K .
B. K . nie spuszcza z -o k a  tej ważnej cząstki 
swej wszechstronnej działalności, asygnująe 
co m iesiąc ze swoich funduszów 1000 kor. na 
utrzym anie chłopców , opłacenie lokalu  i służby. 
Ponadto w  ud arę potrzeby zaopatru je-m łodzież 
bursy ze swoich wojennych  pracowni w  obu
w ie i ubranie.

W  obecnym roku szkolnym  191(5-17 liczy' 
bursa choceńska 14 w ychow anków , pochodzą
cych z różnych m iejscow ości za jęte j przez nie
przyjacie la  G a licy i wschodniej. Skutkiem za
b iegów  niestrudzonego prof. Kam ińsk iego pre
zesa Kom itetu , udało się zgrom adzić m ożliw y 
zatpas środków- żywności, tak, że _ w ychow an
kow ie pomimo ciężkich czasów  mają dzisiaj za
pewnione zdrow e pożyw ien ie  aż do końca ro
ku szkolnego. D zięk i energicznemu kierowni
ctwu wychow aw czem u, m łodzież szybko w y 
zbyw a  się złych naw yezek  i zaprawia do su- 
m iennego w ypełn ian ia  obow iązków  religijnych 
i szkolnych.

W  obecnym roku ma bursa choceńska dużo 
do zaw dzięczenia p. staroście Stanisławow i 
Psarskiemu, który jaku członek Kom itetu po
piera ją  sw oim i w pływ am i w  kierunku zaopa
trzenia v/ niezbędne środki żywności. K om itet 
przełam ał zatem  wszystkie trudności i  w yw ią 
zał się chlubnie z każdego zadania, a tem sa
mem dopom ógł ty le  zasłużonej in s ty tu c ji K . 
B. K . do dołożenia, cegiełk i do wspaniałego du
cha ratow ania sił narodu.

X . W . W .
O F IA R Y  W O JNA'. Do „Lu du  K a to l." piszą 

ze Zagłęb ia pod Tarnow em : Jak na naszą małą 
gm inę ofiar w o jn y  mamy dosyć. I  tak : Marcin 
Bibro przez kozaków  pobity, pokrw aw iony, 
stał się kaleką niezdolnym  do pracy, popsuli 
mu k latkę piersiową i ustawicznie choruje na 
płuca. Co iia .tem cierpi zadłużono i przez w o j
nę zniszczone gospodarstwo, łatwo zrozumieć. 
Do dzisiaj nie dostał żadnej pom ocy państwo
wej, Mary a i Celina Basińskie zostały silnie 
poranione kulami, —  jedna nie może chodzić 
bez szczudeł, a druga ma nogi ucięte. Do dzi
siaj dostały nie cale 200 koron zapom ogi ży 
wnościowej. A  ta bez nóg nic ma ani zagon,n 
ziem i: A jeszcze w ięcej takich w sąsiednich gm i
nach. jak  Z liy litcw ska  Góra, K oszyce  i Dą
brów !:a iłifulaeka.

R E  W IZ Y  E ZBO ŻO W E. Z Ż yw ieck iego  piszą 
nam: 0(1 kilku tygodn i jaw ią  się u gospodarzy 
rolnych na wsi kom is jo , celem zbadania zapa
sów posiadanego zboża do w ysiew u i utrzym a
nia sw ojej rodziny. Często zdarzają się i rekw i
z y c je ,  choć zapasy są szczupłe. N ic było do
tąd m ow y o rew isyach w  domach prywatnych, 
k tóre nie mają seiu, bo niepodobna pozbaw iać 
ludzi z trudem zdobytych  jak ichkolw iek  skrom
nych zapasów, k iedy znikąd nic nie przychodzi. 
T acy , k tórzy  nie są producentami, przecie coś 
mieć muszą, aby czar k ry ty czn y  przetrwać.- Za
czynają s!ę zdarzać w ypadki, szczególn ie na 
p row in c ji, rew izy j prywatnych, k tóre powinny 
b yć  absolutnie w ykluczone, bo narażają ty lko 
ludzi na w ielk ie przykrości, a pi żytem  i na 
głód. R y łoby  zatem  bardzo pożądaaem , aby 
odnośne w ładze .-.zakazały re-Aizyj dom owych.

ZE S T R Z E M IE S Z Y C  w  K ie leck iem  piszą 
nam: Miejscowa- T ow . m uzyczno-dram atyczno 
dzięk i zabiegom  p; W . D ybaisk iego w znow iło 
w ostatnich czasach swą działalność. T o w a rzy 
stwo przed wojną prow adziło su eh o tn ezy  ży 
wot, a  obecni:- ruchliwy je g o  zarząd z panią 
W andą Dybaiską r,n czele, pomimo trudności 
dok łada starań, aby Tow . b y ło  prawdziwą pla
ców ką kulturalną. W  przeciągu krótk iego sto
sunkowo czasu w ystaw iło  trzy  kopiedye, urzą
dziło koncert artystyczny oraz wieczornicę. 0- 
statnie przedstaw ienie odbyio się w  niedzielę, 
dnia 11 b. rn. Grano „G ęs i i  gąsk i" M. Bału
ck iego pod reżyseryą  p. G alick iego. Sztukę w y 
staw iono bardzo starannie. Zespół am atorów 
w yw iąza ł się ze sw ego zadania. Na w yróżn ie
nie zsalugują pp. G aliccy. P raw dziw ie  polski 
humor Bałuckiego w  w yśm ienitej iu terprctacyi 
am atorów w yw o ływ a ł bezustanny śmiech na 
sali. Oklaskom nie było końca. Duże zasługi dla 
Tow . położył p. Stanisław Ćwikliński, malując 
bezinteresownie kulisy i wolna okolicę.

P R Z Y J M O W A N IE  U C ZN IÓ W  Z K R Ó L E 
S T W A . „D zień, łub." donosi: Poddani K ró le 
stwa Polsk iego , polskiej narodowości, których 
rodzice są przynależni luli m ieszkają w  obsza
rach Polski, pozostających pod zarządem  c. k. 
armii lub armii sprzym ierzonej, m ogą być p rzy j
m owani w  Austry i do wszystkich średnich za
k ładów  naukowych. T o  samo zastrzeżenie od
nosi się także do rosyjskich poddanych naro
dow ości polskiej. P rzy jęc ie  do tych zakładów  
m oże jednak nastąpić ty lko  na podstaw ie w y 
staw ionego przez w ładzę w o jskow ą lub cyw il
ną św iadectw a loja lności kandydata i je go  ro
dziny, oraz po uprzedniem podawaniu do w ia 
dom ości w łaściw ej k ra jow ej w ład zy  bezp ie
czeństwa danego zakładu naukow ego bliższych 
dat, odnoszących się do osoby kandydata.

K S . B IS K U P  O R T Y N S K I. Prezydyu n i na
m iestn ictwa nadsyła pismom lw ow skim  nastę
pujące sprostowanie: VY ostatnich czasach po
dały niektóre dzienniki z-pow ołaniem  się na je 
dno z pism lw ow skich niezgodną z prawdą w ia
domość o zamordowaniu w  Am eryce gr. kat. 
ks. biskupa Sotera  Ortyńskicgo. N a  podstaw ie 
urzędowej in fonnacyi stw ierdza się, że ks. bi
skup Soter O rfyński umarł 24 marca 1916 w  
F iladelfii na zapalenie płuc. W  pogrzeb ie, któ- 
ry był n iezw yk łą  m an ifestac ją  dia zasług zm ar
łego , w zią ł udział delegat S tolicy  Aposto lsk ie j, 
grono dosto jn ików  kościelnych i jako reprezen
tant c. i k. anstr.-węg. ambasady w  W arszaw ie 
c. i k. generalny konsul z. G rivićić.

 ̂ W Y P A D K I  W  H UCIE . Jak  donosi „O strav- 
sky D enn ik", w  Trzyńcu  na Śląsku w  nocy na 
23 b. m. eksplodował w  hutach kocioł. M aszy

nista zginął na miejscu .palacz skaleczony i 
poważnie sparzony, przew iez iony  został do szpi
tala. W e  w torek  po południu wybuchł w' w al
cow n i trzyn ieck ie j pożar. W iększa  część dachu 
spłonęła. W ys iłkom  straży pożarnej z trudem 
udało się uchylić w ie lk ie  niebezpieczeństwo, 
grożące całej walcowni. Szkoda w ynosi około 
5000 kor.

A P R O W IZ A C Y A  W  N IE M C ZE C H . Od 15
kw ietn ia b. r. zostanie ilość Chleba, na g łow ę  i 
dzień w  N iem czech zredukowaną z 200 do 175 
gram ów. Także  karty  dodatkow e dia ciężko 
pracujących doznają „um niejszenia o 25 proc. 
W  m iejsce ubytku w  ehlebie rząd planuje pod
w yższenie dotychczasow ej racyi m ięsa o pół 
funta na g łow ę  i  tydzień  z tem, że dla um ożli
w ienia biedniejszej ludności zaopatrzenia się 
w  odpow iednią ilość mięsa, kasa państwa w y 
płacać będzie do 0.70 marek na g łow ę, a o- 
prócz tego  gm iny otrzym yw ać będą rycza łt dla 
wspierania pod tym  w zględem  najbiedniejszej 
indąości.

ZAWIADOMIENIA I KOM UNIKATY.
P O D Z IĘ K O W A N IE . Sekcya  ochrony dzieci 

poisk. Zw. niew. kat. składa niniejszem w yra
zy  szczerej podzięk i pani Anton in ie z ks. R a 
dziw iłłów ' Dem bowskiej, An ton iow ej Skrzyń
skiej, M a ili Paw likow sk ie j za trudy, podjęte 
około zorganizow ania am atorskiego przedsta
w ien ia  w  dniu 12 b. m. z przeznaczeniem  do
chodu na celo sekcyi. W y ra zy  wdzięczności na
leżą  się również p. Lubańskiej-Stryjeńskiej za 
ofiarną^ uczynność autorską, jakoteż cenne 
w skazów ki do pantom im icznego w ystaw ien ia  
bajki o „M aćku piecuchn" w  je j układzie. P o 
wodzen ie w idow iska zaw dzięczać na leży nie- 
ty lko  dobrym  chęciom i  ta len tow i am atorek i 
amatorów, lecz i  ty le  wytrawnem u kierow ni
ctwu reżysera teatru m iejskiego, p. M aryanow l 
Jednowskiemu, oraz pom ocy w  części m uzycz
nej prof. W allek-W alewskiem u, którym , jak i 
wszystkim  uczestnikom  w idow iska, składamy 
podziękowanie. R ów n ie serdeczna w yra zy  
w dzięczności p rzy jąć  zechcą panie, k tóre ła 
skawie pod ję ły  się sprzedaży cukrów 1 pro
gram ów, jak  o też D yrekeya  teatru m iejsk iego 
za poczynione u łatw ien ia p rzy  wynajm ie sali. 
C zysty  dochód z przedstaw ienia, dzięk i hojnym  
naddatkom publiczności, w ynosi kw otę 3772 
koron 50 h a l

Przew odnicząca Sekcyi Ochrony dzieci P. 
Z. N . K . G abryelow a W ed iyehow ska.

Z E B R A N IE  C ECH U  K R A W C Ó W . W  nie- 
d ziele 1 kw ietnia b. r. odbędzie się walne zgro
madzenie członków  stow arzyszenia przem ysło
w ego kraw ców  w  K rakow ie  w  lokalu  Izb y  rę
kodzieln iczej przy ul. An drze ja  P o tock iego  1. 18
0 godz. 2 po południu. N a porządku dziennym 
w ybór starszego zast. tegoż wydziału  i t. d.

KURS B A N K O W Y D LA  OFICERÓW IN W A L I
DÓW przy o. k. Akadami; handlowej Dyrekeya
c. k. Akademii handlowej we Lwow ie ma zamiąr 
otworzyć z Uniom 15. kwietnia 1*917 trzymiesięcz
ny kurs bankowy dla oficerów, inwalidów wojen
nych. Z tuszenia należy wnosić do dyrekcji Aka
demii handlowej (ul. Skarbkowska 39) najdalej 00 
10. kwietnia br. Nauka na kursie jest bezpłatna.

P A K IE T Y  DO SERBII. Dyr. poczt komuniku
je: Od dnia 10 marca 1.917 wolno wysyłać do 
wszystkich o. i k. etapowych urzędów poczto
wych na okupowanem terytoryum Serbii pakiety 
zwykłe' i obciążone powziątkiem do 1000 K  o wa
dze najwyżej 5 klgr. Pakiety te mogą zawierać 
przedmioty wszelkiego rodzaje, z wyjątkiem bru
dnej bielizny, znoszonych sukien w stanie nieo- 
: zywzezoiiym, rzeczy, których przewóz połączony 
jest 7, niebezpieczeństwem, broni j amuuicyi jar 
licgokolw iek rodzaju, przedmiotów ulegających 
szybkiemu zepsuciu, żywych zwierząt i artyku
łów, których wprowadzenie dn okupowanego te- 
ryforyura jest wogóle zabronione. Do każdego 
pakietu dołączyć należy zwykły lub powziątkowy 
adres przesyłkowy dla międzynarodowego obrotu
1 jedną ciową, tudzież jedną statystyczną dekia- 
raeyę. Nic można żądać wystawienia recepisa 
zwrotnego, doręczenia pakietu do własnych rąk 
adresata lub umyślnym posłańcem i obchodzenia 
się z pakietem ze s/czc-gólną ostrożnością, wzgl. 
traktowanja tegoż, jako t. zw. ..przesyłki prze
strzennej" (Sperrgutseudung). Zuiż.eDie lub cał

kowito zniesienie powziątku są niedopuszczalne. 
Pakiet powziątkowy może zalegać w  oddawczym 
urzędzie etapowym przez 15 dni, licząc od dnia 
następnego po doręczeniu a wiza, a jeżeli awizo
wanie nic miało miejsca, to od dnia następnego 
po nadejściu pakietu na miejsce przeznaczenia. 
Bukiety, któro ustanowionymi warunkom przewo
zowym nie odpowiedzą, będą wykluczone od 
transportu i w  danym razie zwrócone -na miej
sce nadania. Etapowe urzędy pocztowe mogą 
przedsięwziąć zbadanie zawartości pakietu także 
w nieobecności adresata. O nadejściu pakietu a- 
wlzule się odbiorcę. Należy tość za awizowanie w y
nosi 5 hal. Od pakietów opłaca się cło przywozo
we. Wynosi ono 2 K  50 h od każdego pakietu, o 
ile tenże nic zawiera takich artykułów, które rve- 
dlc taryfy obowiązującej dla okupowanego tery- 
toryuni Serbii podlegają opłacie elowej 375 K  
albo więcej za 500 kilogramów lub cłu od sztuki. 
NaJeżytośe cłową i za pośrednictwo pocztowe 
przy ocleniu (£5 ii) opłaca zawsze tylko adresat 
W  obrocie pakietowym, ze Serbią, pobiera się ta
kie same należytości za tiansport pakietów jak
w obrocie ?■ Węgrami i Bośnią H ew .iir  uviną. __
Zakład pocztowy odpowiada tylko za zaginięcie 
i za ubytek zawartości pakietu, ale niudy za jego 
uszkodzenie. Najwyższe odszkodowanie wynosi 5 
koron za każdy kilogram łącznej wagi. Tu się in
formacyjnie dodaje. ż,e takie sarpo prawidła, odpo
wiedzialności Zakładu pocztowego za pakiety tf, 
tylko za ich zagjnięeie i ubytek zawartości) i co 
oo wysokość; przyznać się mogącego odszkodo- 
warua (5 koron za kilogram) obowiązują także w  
oblocie pakietowym z okupuwanem terytorium  
Królestwa Polskiego.

W  obrocie pakietowym z okupowanym obsza
rem Serbii biorą obecnie udział następujące tamt. 
urzędy pocztowe: A iangiciorać: Belgrad: Boga- 
>ic; Casak. Gru. Mihmovac; Jagodina; K ra<ruje- 
vac; K ra ijcyo; K riijań ; Knisevac; Łajko r a c 'L a r  
zarevao.; Łożnica w Serbii; Mionica; Mitrovica 
nad Kosowo; Mladenowac; Novi Bazar; Obreno- 

'\ ac> Palanka w’ Serbii; Pożoga w Serbii; Priepo- 
lic; Raca w Serbii: Sabae: Sjeniea; Ślepak; Sme- 
dorcyo; Sopot w Serbii; Ub; Umka; Użico w Ser- 
bij; Y'aljcvo; Yucitrn; Zabreż w  Serbii.

W IA D A M O Ś C I K O Ś C IE L N E .

Z  K G N G R E G A C Y I Z A K O N N E J  W  R Z Y M IE . 
B. kor. donosi z R zym u: K on gregacya  zakoa 
na odbyła  w  obecności Papieża, k tóry  się z ja 

w ił z w ie lką  świtą, uroczysto posiedzenie, w, 
celu odczytan ia dekretu o bohaterskich cno* 
tach i o ogłoszeniu za b łogosław ionych  czci
godnego Jezuitę Józefa  Marię P ign ate liego  i 
czcigodnej Karm elitank i Anny, pom ocnicy św. 
Teresy. P o  odczytaniu dekretu mgr. Y erd i i- 
mieuicm generała zakonu Jezuitów, W łod z i
m ierza Ledóchow skiego, k tóry  jako poddany 
państwa austryackiego, baw ić musi poza R zy 
mem, w yg ło s ił przem owę, w yraża jącą  Papie
żow i podziękowanie i czołobitność. Pap ież od
pow iedział dłuższą mowę. w  k tóre j w yraził 
swój udział w  radości zakonu Jezu itów  z po
wodu potiw yższen ia jednego z jego  członków, 
zw łaszcza że sam. jako  b y ły  uczeń tego zako
nu, czuje się w obec n iego zobow iązanym . Czci
godny  P ign ate lii b y ł n iejako drugim za łoży
cielem  zakonu. Pap ież życzy ł, by b łogosław ień
stwo Boże wzm ocniło dosto jnego teraźn iejsze
go  generała zakonu i uczyniło mu znośniejszem 
chwilowe oddalenie od przynależnej mu rezy- 
dencyi i  skróciło czas je go  nieobecności. P i- 
gnatelli stał się św iętym  w apostolacie, siostra 
Anna w  życiu  kontem placyjnem . W iern i nie
chaj oczyszczą swe życ ie  i w yzbędą się przesą
du, że św iętość może się znajdować ty lk o  w  
klasztorach. Pap ież błogosławril w  końcu Hi
szpanii, jako kra jow i rodzinnemu F ignatcllie- 
go i wszystkim  krajom , gdz ie  P ign ate lii speł
niał sw ój uiząd.

N A  FUNDUSZ STYPEND YJM Y im. Józefa 
Winkowskiego złożyli z okazy! imienin swego 

dyrektora uczniowie V  gimnazjum 40 K . a gro
no 106 K .

Repertuar teatru im. Juliusza 1 o.
ś r o d a :  „O tello" (ostatni występ Roman.-! Że

lazowskiego).
O z w a r t e k :  teatr zamki
P i ą t e k :  Generalna płatna próba z „K rligu ii" 

K . H. Rostworowskiego.
S o b o t a  (po raz pierwszy nowość): „Kaligult/1 

dramat Karola H. Rostworowskiego.
N i e d z i e l a  popoł.: „Powrót wiosny" — wie

czorom: „Kaligula".

R epertu a r  tea tru  in d o w ego .

Ś r o d a  popoŁ o  godz. S j pół: „Janek i Fra
nek w  krainie cudów" —  wieczór „Księżniczka 
czardasza".

C z w a r t e k :  „K ró low a Przedmieścia"
P i ą t e k :  „K ró low a kina".
S o b o t a  pc poł. o godz. 8 „Urjel A k:\A.r1 — 

wieczorem: „Królowa kina".

Wiadomości gospodarcze.
K O L A  Z IE M IA Ń S K IE . W  dniu 19 b. m. od

b y ł się w e L w ow ie  zjazd członków  K ó łek  zie
mian i  K ó ł  z jazdów  roln iczych —  dwóch obok 
siebie rów nolegle dzia ła jących  organizacyj 
ziemiańskich, z k tórych  pierwsza rozw ija ła  sil
niejszą działalność ha terenie środkowo i za
chodnio galicyjsk im , zaś druga w e wschodniej 
części kraju. N a  zjeżdzie  tym  uchw aliły obie 
o rgan iza c je  złączenie się w  jedną, co zresztą 
już w  r. 1914 zasadnicze postanowiono, a  -o* 
becnie fo iiaa ln ie  dokonane zostało. Z łączone 
o rgan iza c je  noszą obecnie nazwę „K ó ł  ziemiań
skich"

P o  uchwaleniu projektu statutu rozw inęła się 
ożyw iona dyskusja , dotycząca interesów w ie l
kiej własności, poczem  w ybrano Radę g łów ną 
(organ  zarządza jący o rga n iza c ji), złożoną z 10 
członków, k tóra się natychmiast ukonstytuo
wała, w yb iera jąc prezesem  ks. YYitoida Czar
torysk iego, zastępcam i Aleksandra Dąmbskio- 
go, D r Adam a G łażew skiegi i hr. Jana M yeiel- 
skiego. sekretarzem : Konrada Łuszczew skiego, 
referentam i: Jerzego Tum an i Karo la  Kruzen- 
storua, skarbnikiem Stanisława U jejsk iego.

S ŁÓ W K O  O K A S A C H  O SZCZĘDNOŚCL 
Z K asy  oszczędności otrzym aliśm y następują
cej treści sprostowanie:

•Na m ocy §  19 ustawy prasowej, proszę O 
następujące sprostowanie faktów , m yln ie poda
nych w' suhotniejszym numerze w  artyku le 
„S łów k o  o kasach oszczędności". N ie  jest pra
wdą, że Kasa  oszczędności miasta Rzeszow a 
um ieszcza kap ita ły  w  bankach pozakrajowych , 
a szczegó łow o w  „M erku rte". Natom iast jeet 
prawdą, że Kasa Oszczędności miasta R zeszow a 
co do lokacy i swych kapitałów , n igdy z „M er- 
kurem " żadnych nie m iała stosunków, a z kapi
tałów  u lokowanych ani jednego halerza nie ma 
um ieszczonego w  bankach pozakrajowych. R ó
wnież n iepraw dziw ym i są dalsze zarzuty uczy
nione K asie  Oszczędności m iasta R zeszow a. 
Natom iast prawdą jest. że Kasa  Oszczędności 
m iasta R zeszow a otrzym ała od instytucja, k tó
ra w ykonu je kontrolę nad kasami oszczędności, 
t. j. od Zw iązku  gal. Kas. Oszczędności w e 
L w o w ie  pismo z ’dr.ia 20 marca 1917, które się 
koń czy  słowam i: „U w ażam y w ięc, że W . Pano
w ie zadaniu swemu w zupełności odpow iedzieli, 
tem w ięcej, że u lokowane fundusze każdej — • 
jesteśm y pewni —  chw ili w  całości mogą byó 
w yco fane".

Z poważaniem  Dr Stanisław J a b ł o ń s k i ,  
dyrek tor kane. K asy  Oszczędności w Rzeszo
wie.

Nadm ieniam y, że zupełnie nie czyniliśm y za
rzutu, jakoby  Kasa Oszczędności m. R zeszow a 
w „M erkurze" lokow a ła  swe oszczędności, eo 
się odnosiło do K asy  Oszczędności m. K rakow a. 
Zarzuty padły na podstaw ie obszernego arty
kułu, um ieszczonego w  „G łos ie  R zeszow skim ", 
cieszym y się, że nie są uzasadnione, lecz, ze 
sprostowania sądząc, w  grę  wchodzi zepewne 
tarcie m ałom iasteczkowe i w a lka  o ster insty
tu c ji,  tak powszednia na gruncie galicyjsk im . 
(P rzyp . red.).

O G ŁO S Z E N IE  D O S T A W Y . D yrekeya  kole i 
państw ow ych  w  K ra kow ie  zam ierza rozdać w 
drodze rozpraw y o fertow ej dostawę różnych u- 
rządzeń m aszynowych d la w arsztatów  w Tar
now ie z terminem do wnoszenia o fert do 29 
kw ietn ia 1917, god zin y  12 w  południe. B liższe 
szczegó ły, dotyczące '“rozpisania te j dostaw y, 
będą podane w „G azec ie  lw o w sk ie j" z dn. 29 
b. m.
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Plany Milukowa.
Lngano. El kor. Według dzienników wio- 

ekicii M i 1 u k o w  także wobec paryskiej a- 
gentiuy „Radio“  złożył oświadczenia, wedle 
których R o s y a  p r o w a d z i ć  będzie woj
nę dalej aż do z w y c i ę s t w a ,  by z a j ą ć 
K o n s t a n t y n o p o l  i o s w o b o d z i ć  
wszystkich S ł o w i a n  a u s t r o - Y / ę -  
g i e r s k i e h .  S e r b i a  i R u m u n i a  —  
pov, iedział Milukow —  powstaną w i ę k s z e  

i ż  p r z e d t e m ,  i zorganizowane będzie 
iist.wo południowo-słowiańskie tak mocne, 
niemieckie dążenia na Bałkanie znajdą 

zaporo nieprzezwyciężalną. ^

Wizyta ambasadorów ORteiity.
Kopenhaga. B. kor. Dzienniki donoszą z 

Petersburga: W  sobotę złożyli ambasadoro
wie e n t e n t y  urzędowe odwiedziny n o w e- 
m u r z ą d o w i .  B u c h a n a n  powitał nową 
erę szczęścia, jaka rozpoczęła się dla R o - 
s y i ,  i wezYrał Rosyę, aDy więcej jak kiedy
kolwiek przedtem zwróciła uwagę na w o j - 
n ę, by można było osiągnąć ostateczne zwy
cięstwo nad Niemcami.

Ambasadorowie w ł o s k i  i f r a e u s k i  
wygłosili mowy w  podobnym duchu.

iii i luk o w dziękując oświadczył: Zadaniem 
prowizorycznego rządu jest zorganizować 
wszystkie siły kraju do wspólnej pracy dla 
zwycięstwa. Niczego bardziej nie życzy sobie 
jakby ten program przeprowadzić.

Akces floty i portów.
Amsterdam. B. Kor. „Aligem. Handełsbla- 

det:; donosi z Petersburga: Min. wojny otrzy
mał z W ł a d y w o s t o k u  i A r c h a n -  
g i e 1 3 k a telegramy z doniesieniem, że z a- 
ł o g i tych p o r t ó w  oraz f l o t a  s y b e 
r y j s k a  i f l o t a  oceanu 1 o d o  w a t  e g o  
uznają rząd tymczasowy.

Petersburg. B. kor. Biuro Reutera Wodlug 
telegramu z Ił y  g i, przybył tam min. wojny 
G u e z k o w. Wojska tamtejsze złożyły no
wemu rządowi p r z y s i ę g ę  w i e r n o ś c i .  
Delegaci rządu powrócili z frontu ryskiego. 
Według ich sprawozdania duch wojsk w oko
pach strzeleckich jest doskonały.

Aresztowanie W. ks. Mikołaja.
Berlin. B. Kor. W  sprawie u s u n i ę c i a  

W.  ks. M i k o ł a j a  z głównego d o w ó d z 
t w a  dowiaduje się „Voss. Ztg.“ : Manifest o 
mianowaniu W. Księcia naczelnym wGdzem, 
był ogłoszony przez rząd prowizoryczny ja
ko dobrowolnie wydany przez cara. W  rze
czywistości jednak zmuszono cara do podpi
sania go. Niewątpliwie nowy rząd byl zdecy
dowany powierzyć naczelne dowóaztwo W. 
Księciu. W. Książę jednakże nie zaraz wyru
szył w drogę do Petersburga, gdyż miał się 
dowiedzieć, żc nowy rząd musi się liczyć z 
żądaniami socjalistycznego ubocznego rzą
du, zwalczającego jego mianowanie. D. 19. 
bm. W. Książe otrzymał od nowego rządu te
legraficzne zaproszenie, aby przybył do Pe
tersburga, z czego prawdopodobnie wywnio
skował, że rząd Dumy co do jego nominacyi 
doszedł do porozumienie z socjalistycznym 
rządem ubocznym. W  rzeczywistości chodzi
ło o pułapkę, aby W . Księcia zwabić do Pe
tersburga i tam go unieszkodliwić. Jego a- 
r e s z t o w a n i e  m ą  n i e b a w e m  na 
s t ą p i  ć.

Według jednego z późniejszych doniesień, 
W. Księcia Mikołaja miano już i s t o t n i e  
u w i ę z i ć .

rao trudności terenowych i niepogody. Posu
nęliśmy nasze patrole przez Falembray, na 
południe od dolnego iasu Coucy.

różnych strojach narodowych, liczące oko
ło 200.000 głów urządziły manifestacye. 
W ielki zapał powstał, gdy gen. K  u r o p a t- 
k i n jako weteran wojny rosyjsko-japoń
skiej wygłosił przemowę. Podobne sceny 
rozegrały się w O m s t u .

W pływ rewolucyi na front.
OPINIA SFER WIEDEŃSKICH.

Budapeszt. „Pester Lloyd" donosi z W ie 
dni a:  Wobec wieści o dającem się rzekomo od
czuwać osłabieniu napięcia militarnego na fron
cie rosyjskim należy stwierdzić, iż doniesie
nia te, według relacyi naocznych świadków, 
muszą być w całości uznane za n i e o d p ow i a- 
d a j ą c e  p r a w d z i e .

Również n ic  n ie  jest w i a d o m e m o rze
komych ż y c z e n i a c h  po koj o w y c h  w 
tych sferach rosyjskich, które ■ obecnie uważać 
można za s f o r y  o f i e y a l n e  i żadne oznaki 
na razie nie stwierdzają, iżby polityka nowego 
rządu szła po tej linii.

WIEŚCI V IA  BERLIN.
Berlin. (B. kor.) Korespondent „Łoc-ałan- 

zeigera" w Sztokholmie dowiaduje się o przy
jęciu wiadomości o r e w o l u c y i  przez a r mi ę  
r o s y j s k ą ,  że stojące na froncie północnym 
wojska uchodzą jako bardzo n i e p e w n e  d l a  
n o w e g o  r z ądu.  Na pierwszą wiadomość 
o niepokojach wiele z tych wojsk w y c o f a n o  
z f r o n t u .  Wojska te natychmiast dopuściły 

} się wielkich wykroczeń. W R e w 1 u wojska 
j wierne carowi urządziły pogrom, zwrócony 
i p r z e c i w  r o b o t n i k o m .  Z frontu wysłano 
większą ilość wojsk dla rozbrojenia zbuntowa
nych wojsk. Przyszło w końcu do r e g u la r n y c h  
walk ulicznych, które trwały dwa dni i roz
strzygnięte zostały w końcu przejściem wojska 
na stronę rewolucyi.

Komendant twierdzy został zastrzelony. 
Fabryki i sklepy są zamknięte. Przybyli 
członkowie Dumy, by przywrócić spokój. 
Wojska stojące za frontem dopuściły się ra
bunków i podpaleń, czemu kierownictwo ar- 
mi nie mogło zajobiec. G r u p a a r m i i  
B r  u s i ł o w a  na razie zachowuje się sto
sunkowo spokojnie. Brusiłow. sam jest. stano
wczym przeciwnikiem rowohieyonistów, lecz 
obecnie jest zdecydowany na lojalność.

W Turkiestanie i na Syberyi.
Petersburg. B. kor. Reuter. Sprawozdania 

z T a s z  k o n t u  powiadają, że S a r t o - 
w i e ,  T a t a r z y  i K i r g i z i  p r z y ł ą 
c z  y 1 i s i ę  do ruchu r e w o l u c y j n e g o .  
Odbywają się wielkie uroczystości dla uświe
tnienia nastania wolności* Miasta i wsie 
przystrojone, są chorągwiami. W e wszyst
kich meczetach odbywają się nabożeństwa 
dziękczynne. Ogromne tłumy krajowców w

Sen. Aleksiąjew naozsinym wsc-zem
J  Kopenhaga. B. Kor. Według doniesień 
| dzienników z Petersburga ks. L  w o w (ido 
zamieniać z prezydentem ministrów) zamia
nowany został g e n e r a l n y m  p r o k u r a 
t o r e m  św. s y  n o  d u a ks. Bochtomski me
tropolitą Petersburga, Według telegramu 
„Socialdefnokr: V n “  z Petersburga nomina- 
cya generała A  J o k s i e j e w & na n a c z e l 
n e g o  w o d z a  a r m i i  jest już-rzeczą osta
tecznie uchwaloną.

RELACYE „TUvIESA“.
Amsterdam. B. kor. W  pociągu, którym mi

nister wojny i korespondent „Timesa" jecha
li do Pskowa znajdowało sie mnóstwo lite
ratury podburzającej. Korespondent zauwa
ża, że niestety zwolennnicy skrajnego kie
runku mieli jeszcze w ręku kierownictwo po
czty kolejow. i telegrafów. Korespondentowi 
opowiadano, że liajcięższem doświadczeniem 
dla cara i carowej było, że ich opuściły wszy
stkie osoby, którym ufali. Williams przedsta
wia niezdecydowanie, jakie okazywał car w 
ostatnim czasie. Nie mógł zdecydować się 
na żadne rozstrzygnięcie. Ministrowie użalali 
się ciągle na to, że nio mogą go zniewolić do 
jakiejkolwiek decyzyi.

Gen. le s z y c k i n astęp cą  pen. E verth a.

gen. E w e 
wojsk na : 
wi tymczas
czas dni krytycznych przed abdykacyą cara 
zachował się ociągajaeo. O następcy jego gen. 
L e s z y c k i  m, mówią, że zdoła osiągnąć,de
cydujący wpływ na korpus oficerski swej no 
wej grupy wojsk.

Biuletyn austro-węgierski.
Wiedeń, dnia 28 marca 1917. 

Urzędownie ogłaszają dnia 27 marca 1917.

Wschodni teren wojny:

Grupa wojsk jen. marszałka Mackensena: 
Nie było żadnych ważniejszych wydarzeń.

Front wojsk jen. arc. Józefa: Na południe 
od doliny Csobanyos zaatakował nieprzy
jaciel pozycye na Magyaros przy si<nem po
parciu artyleryi. Został on częściowo ogniem 
częścią w walce więcz odrzucony. Na po
łudnie od doliny Suita stłumił nasz ogień 
działoy/y rosyjską próbę zaatakowania.

Front wojsk jen. paln. marszałka ks. Leo
polda bawarskiego: Na poludniowy-wschód 
cd Brzcżan, koło Olejowa i na zachód od 
Łucka ruszył nieprzyjaciel bez skutku na na
sze linie. Poniósł on znaczne straty. W  ob
szarze Baranowicz na zachód od Szczary 
został on atakiem wyrzucony z swych pczy- 
cyj, przyczeni prćcz ciężkich krwawych 
strat utracił przeszło 30P ludzi w jeńcach.

Włoski teren woiuy: •

W  Goryckiem wtargnęły oddziały pułku 
piechoty nr. 100 przy siłnem poparciu any- 
leryi na południc od Bigtia do nieprzyjaciel
skich pozycyi, wzięły do niewoli 9 oficerów 
i 306 żołnierzy, oraz zdobyły 1 karabin ma
szynowy i jedną miniarkę, 1 utrzymały się 
wobec kilku preeciwuderceń. W  przełęczy 
Ploecken spędzono Włochów z domu straży 
skarbowej. Dam wyleciał w powietrze po 
zrewidowaniu go 3 opuszczeniu przez naszi 
patrol.

Zast. szefa sztabu-jsn. v. Hocfer mpp.

prawego skrzydła weszliśmy na boki i  tyły 
przeciwnika i- zadaliśmy mu ciężkie straty. 
Na froncie k a u k a s k i m  na różnych pun
ktach potyczki między patrolami wywiadów- 
czerni, mające dla nas korzystny przebieg.

Atak to rp ed ow có w  na Dunkierką.
Berlin. B. kor. Biuro W olffa ogłasza: Je

dna z naszych flotyli t o r p e d o w c ó w  zaa
takowała w nocy z d. 25 na 26 bm. urządze
nia portu wojennego D u n k i e r k i  z blis
kiej odległości, około 200 strzałami. Nigdzie 
nie napotkano nieprzyjacielskich sił mor
skich zbrojnych. Nasze łodzie bez przeszko
dy powróciły.

Szef sztabu admiralicji marynarki.

KOM UNIKAT ROSYJSKI.
Wiedeń. Front z a c h o d n i :  Obustronna 

walka działowa, i akcya wywiadowcza. Front 
r u m u ń s k i :  Przed uderzeniem przeciwnika 
na nasze stanowiska między rzekami Szu- 
cza a Csobanyos, 20 wiorst na zachód od Moi- 
nesti cofnęliśmy się o wiorstę ku wschodowi.

Front, k a u k a s k i: W  kierunku Hani o b- 
s a d z i l i ś m y  17 bm. zniszczone i spalone 
przez Turków miasto K  e r 3 n d. Nieprzyja
ciel zajął stanowiska w pobliżu wsi Karir. Po
ścig trwa dalej.

A TA K  POW IETRZNY NA SOFIĘ.
Budapeszt. „A z Est“ donosi z Sofii, iż dn. 

25. bm.

n ie  od p o w i a t o w e j  j r l f t d z y  
c zne j .  P o d b i j a n i e  oea, któro nr
przekroczeniem jest tera* występku
kilkakrotnego, skazania jubo gdy 
zysk przekracza kwotę 2000 kor, a
graża interesom publicznym, etaje się z b r < 
ć n i ą. Kary za podbijanie oan w rada 
kroczenia są areszt od 14 dni do 6 
z ewentualną grzywną do 20.000 feor. W 
występku ścisły areszt od 2 miesięcy do 8 
ewentualnie grzywna do 200.000 kor., w 
zbrodni ciężkie więzienie od 6 miesięcy do 
iat, ewentualnie grzywna do 500.000 kor. Ka
rane też będą a n o n i m o w e  a nons e  w pi
smach, odnoszące się do sprzedaży przedmio
tów nieodzownego użytku. Przekroczenie i wy
stępek podbijania cen pociągają za sobą następ
stwa prawne oszustwa, zaś skazani za odnośną 
zbrodnię mtfszą być potem oddani pod d o z ó r  
p o 11 c y j n y, albo umieszczeni w ściśle ogra- 
niczonem miejscu pobytu. Przy trybunałach u- 
tworzone będą bi ura,  zajmujące się ba da 
n i e m cen.

HR. CZERNIN W  BERLIN??..
Berlin. B. kor. Przed południem kr, Czer

nin w dalszym ciągu konferował z kancle
rzem państwa, W  południe następczyni tro
nu przyjęła go na posłuchaniu. Minister u- 
dał sie następnie do ambasady austro-wę- 
gic-rskiej, gdzie ks. IToheniohe wydał na ie- 

, go cześć śniadanie, w którym wzięli udział 
_ pojawiło się nad Sofią s i e d in nie-1 także kanclerz państwa, Zimmermann i inni. 

przyjacielskich a e r o p i a n 6 w. Wskutek | Berlin. B Kor. Hr. Czernin po zakończaniu 
ognia działowego i nagłej zmiany wiatru sta- • konferencji z kanclerzem państwa odjechał 
tki powietrzne zmuszone zostały do odwrotu. | d0 Wiednia.
Po upływie godziny wróciły znowu, iecz i 
tym razem musiały zawrócić, nie rzuciwszy 
ani jednej bomby.

d liii eśi-pj so

odbyio ssę pierwsze
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Haiki o d w ro tó w  na zachodzie.
KOM UNIKATY FRANCUSKIE.

Wiedeń. Komunikat francuski z 25 bm. g. 
3 po poi.: W  nocy posunęliśmy się znowu 
na północ od G r a n d  S e r a o o n r t w kie
runku S a i n t — Qu e n t i a i .  Między S o m -
m ą a O i z ą minęła noc stosunkowo spokoj
nie. Zabrani wczoraj jeńcy należą do siedmiu 
pułków. Na wschodnim brzegu A i i e 11 e, na 
południe od C ii a u n V, posunęliśmy się zna 
cznie naprzód i wybudowaliśmy stanowiska, 
równie jak i na p ó łn oc  od P o i s s o n s.

K  o in u n i k a i  z <1. 25 bm. g. 11 w n o - 
c v: Od S o iń in v  aż do A i s n y kontynno 
wały nasze wojska w ciągu dnia swojo ru 
ehy zaczepne. Wałka była zacięta, ponieważ 
nieprzyjaciel bronił się energicznie, w końcu 
jednał: nasi żołnierze, podnieceni widokiem 
dokonanego ] rzez Niemców zniszczenia od- 
rzucili wszędzie nieprzyjaciela, który między 
Soiniuą o wizą poniósł oi«żkie straty. Wyrzu-

s e i „

Berlin, d. £8 marca 1917. 
Wielka gł. kwatera ogłasza d. 27 bm.:

Zachodni teren wojny:

Z powoda deszczowej pogody działalność 
bojowa ca całym froncie była drobną. Na 
drogach, wiodących od Bsnaunic cło półno
cnej Francyi, przyszło do potyczek na linii 
przednich straży Noreuojgn Anconrt, rów
nież koło Eąuanecourt i na północny-wsttiśd 
od Poronne. Roise’ po kilku nadaremnych 
uderzeniach zostało obsadzone przez nie
przyjaciela. W  lasach między Oise i Cource- 
.et Chateau Beau większe siły francuskie 
natknęły się na na3ze zabezpieczenia, które 
przeciwnikowi zadały straty, a potem przed 
grożą ceni oskrzydleniem opróżniły miejsce.

Wschodni teren wojny:

Front- ks. Leopolda bawarskiego: Przed
sięwzięcia naszych wojsk a takowych koło 
Iłłukszty wydały w obu ostatnich dniach 
30 jeńców. Tyleż Rosyan z jednym karabi 
neta maszynowym zabrano wczoraj koło 
Smorgoń z rowów nieprzyjacielskich. Na po
łudnia wy-wschód od Baranowicz powiodło 
się dobrze przygotowane i sprężyście prze
prowadzone ''przedsięwzięcie. Rosyjskie po
zycye na zachodnim brzegu 3zez ary między 

Berlin. B. kor. „Locaianzeiger" donosi, ż e . Darowo 1 Labusy zostały wcięte szturmem, 
omcnderujący jednej grupy j pojmaliśmy przeszło 309 Rosyan i zdobylH-
znciiodiiim w ręczył rządo-, 4 karabiny maszynowe i 7-minierek. Na

-  u swą dymisyę. Everth pod- 1 . . . .  . , , , .
zachód od Łucka, na północ od kosei Zło
czów— Tarnopol i koło Brzcżan rosyjskie 

bataliony atakowały po gwałtownych falach 
ogniowych. Odparto je z wiełkiemi stratami.

Front arcyks. Józefa: Na południe oJ do
jn y  Trotus nasz ogień obronny udaremnił 
przygotowujący sie atak. Siły rosyjskie pod
suwająca się ku Magyaros, zostały odrzu
cone.

Front marszałka Mackensena: Żadnych
istotnych wydarzeń.

Front macedoński: Na północny zachód od 
Monastyru Francuzi aa nowo zaatakowali. 
Uderzenia rozbiły się w walec wręcz. Na za
chód od Crnowy nieprzyjaciel usadowił się 
w ważkim kawałku rowu.

Pierwszy gon. kwatermistrz Ludendorif.

AUDYENCYE.
Wiedeń. B. Kor. Cesarzowa przyj dą dziś 

na posłnslia.niu dra d o b r z y ń s k i e g o .
W iedeń. B. Kor. Cesarz przyjął dziś odwio*

do wiadomo-1dzinj: admirała arcyks. K a r o l a  S t e i a -  
Sci, ma być roztrząsaną kwmśtya, pod jakie 
mi w a r u n k a m i byiiLy sprzymierzeńcy 
skłonni do z-a w a r c i a p o k o j u.

Zurych. W  d. 26. bm.
posiedzenie gabinetu angielskiego z z a s t  
p c a m i k o l o n i i  a n g i e l s k i c h ,  naj
które-m, jak ofic-yałnie podano

ANGLICY O BL OKADZIE NIEMIEC. 
Londyn. B. kor. Reuior. WT Izbie niższej 

Moux zapytał, czy

n a i gen. pułk. arcyks. Leopolda Salwatora 
a następnie udzielał specyalnys1* posłuchań,

RLE ST W IE DLA MIAST.
kor. „Dziennik narodowy*

W.’ F ‘ KR

gabinet rozważył obecną trąbie
politykę blokadową i doszedł do jakiej dc- 
cyzyi. B o n a r L a w  odpowiedział: Tak.

Piotrków. B.
donosi, że zbiórka zainicyowana przez uenr 

T o w a r z y s t w o  r o l n i c z e  OL 
rzecz ludności cierpiącej nędzę w m i a 
s t a c h  wykazała dotąd 84000 marek i 55000

za blokady rozważana była w ło- rubli. Dwio piąte tej sumy użyte będą dla
W  a r a z a w y, jedna piąta dla W i l n a ,  re-

ciliśmy go też z ważnych pozycyi: Clastres—  
Essigńy le Grand —  wzgórze 121. Zaciekły 
niemiecki kontratak rozbił się w ijaszym o 
gniu. Na połaci, od Oizy wdarliśmy się w kil
im punktach w uolny las Coucy i osiągnęliś
my dostępy do Folcmbray i Coucy le Clia- 
t<\-:u..Wojska niemieckie w pochodzie na Fo- 
łombray zostały wzięte w gwałtowny ogień 
n aszy li bateiyj i rozprószone z tidellciemi 
stratami. Na północ od S o i s s o n s  powię
kszyliśmy nasz zysk i odparliśmy dwa prze- 
ciwataki. wykonane na front Bregny— Mar-

Gasa sprawi
nie gabinetu przy udziale rzeczoznawców^ 
marynarki. Folityka blokady w zasadzie jest 
słuszną, a w przeprowadzeniu skuteczną. 
Sprawozdania, jakie otrzymujemy z N i e - 
rn i e c, zdają się potwierdzać to zapatrywa
nie.

l ! f i ń  A  ioisjswEP wi HM.
Lugano. Według doniesień pism włoskich 

ruca kolejowy we WłośZCP-h został dla osób 
cywilnych zastanowiony.

WŁOSKIE DEMONSTRACYE POKOJOWE.
Lugano. B. Kor. W  P a r m i e z okazyi wy 

kładu Ambrisa o dalszem prowadzeniu woj
ny przyszło do burzliwych starć. Tłum, w któ- 

i ryrti znajdowały się wiele kobiet zrobił uży- 
I tek z broni palnej, noży i kijów. Policya i 
wojsko musiały interweniować, by przywró
cić porządek.

P rzygotow ania wojenno Ameryki.
Waszyngton. B. kor. B. Reutera. Wilson 

udzielił upoważnienia do rekrutacyi do kor 
pnsu marynarki, aby go doprowadzić do siły 
wojennej 17.400 ludzi.

NOWE POŚREDNICTWO SZWAJCARSKIE.
Berno szwajc.- A jencja  ,.Rr dio“  donosi z 

Nowego Jorku, iż z wielką uporczywością 
utrzymują się tam pogłoski o podjętem przez 
pewne państwo pośrednictwie pokojewem 
między N i e m c a m i  a S t a n a m i  Z j e- 
tl n o o z o n c m i. Według ogólnego przeko
nania chodzi tu o S z w a j c a r y ę.

„APPAM“ W YD ANY  ANGLII.
Waszyngton. B. kor. Reuter. Najwyższy 

trybunał zarządził natychmiastowe wydanie 
okrętu „Appam" właścicielom angielskim.

PLON LODZI.
Chrystyajhia. B. Kor. Donoszą tu o zatopie

niu 4 parowców przez niemiecką łódź podwo
dna.

szta dwie piąte rozdzielona będzie na 
miasta.

inną

givfil. Obustronna ożywiona walka artyleryj
ska w obszarze C r a o n n e.

K o m u n i k a t  z d. 26 bm. 3 g. po poł.:
Między S o m m ą a O i z ą ponawiali Niemcy 
w ciągu nocy kilkakrotnie swoje ataki na 
front Eąsigny— Benay. Wszystkie próby by
ły naszym ogniem powstrzymano albo prze- 
ciwatakami odrzucone. Nieprzyjacielowi za
daliśmy wielkie- straty. Utrzymaliśmy w zu
pełności zdobyto wczoraj pozycye. Na polu- i kontratakiem wśród silnych strat. Następ
nie od O i z y  posuwaliśmy się naprzód, m i-1 nie uderzeniom naszego wzmocnionego

Z fromów tareckich.
Konslsntync.p B. kor. Główna kwatera 

ogłasza dn. 26. bm.: Na lewym brzegu T y 
g r y s u  nieprzyjaciel próbował ruchów o- 
skrzydłających przeciw naszenfu skrajnemu 
lewemu skrzydłu, ale odrzucony został

Przełom w pruskiej Izbie panów.
Wiedeń. „Fren denblatt" donosi z BerFna: 

Przewodniczący frakcyi konserwatywnej w 
pińskiej izbie panów v. B u c h ,  tn dziej dlii- 
gi jej przywódca hr. J o r k ,  ot>aj znani z 
gwałtownego wystąpię,pja przeciw pruskiej 
Tżbió postów w ’śpfańue dyet, wystąpili z fra
kcyi konserwatywnej. Przewodniczącym fr v  
kcyi zostaje ks. Girnlher, brat cesarzowej.

Lody na Wiśle.
Lublin. W  obrębie okiipaeyi austryackie}

ruszyły lody na Wiśle w d. 20. do 25. bm. % 
niezwykłą siłą, lecz nie wyrząJziły ważniej
szych szlcód. W  szczególności trzy nowe mo
sty wiślane pod Sandomierzem, Puławami }  
Dęblinem ocalały.

M B  l i i  l
Wiedeń. (B. kor.) DrJa 15 kwietnia wejdzie 

w życie rozp. cesarskie uzupełniające dotych
czasowe postanowienia w sprawie zaopatrze
nia ludności w przedmioty niezbędnego użytku 
zwłaszcza tv sprawie zwalczania lichwy, cen 
i t. zw. handlu łańcuchowego. Odnoszą się one 
nietyiko do przed miotów niezbędnych, lecz 
wegćle do rzeczy, które bezpośrednio lub po
średnio siuż.ą potrzebom życia ludzi i zw ierząt 
domowych. O b o w i ą z e k  wvdaw/ani a

PRZYJECHALI DO KRAKOWA.
HOTE1 FRANCUSKI. Hr. Antoni Potocki * K o

rzeniowa: P iotr Miąi-zyński z  Borysławia; K lara 
Gawlikowska z Olkusza; Władysław N iediw ieckł 
z Sanoka; Maryan Tokarski z" Jasła; Stanisław 
Loewenstein 7 rodziną z Bielska; Karolina Go
styńska z Wiednia; Celina Moszkowska z Łabę
dzia: Dr. Mielial Wasung z W iednia; Dr. Zygmtmi 
Waliach z Iwonicza; Roman Dębicki ze Lwowa; 
Mieczysław Burzyński z Wiednia; Juliusz Kuhn a 
Bielska: Stanisław W ójcikiew icz z Nowego Sącza; 
Jal:ób D obrzyAk; z Rudnik: DJr. Maryan Janu
szewski z Łańcuta; Stanisławowie Sułowscy a 
Przytyku: Bar. A lo jzy  Morscy z Krosna; Euge
niusz Hoffman z Sanoka; JaD Kowalski z Kacie; 
Józef Juiystowsk; ze Złoczowa: Dr. Juliusz Zy- 
mirski z Doliny; Juliusz Lubkowski z Zakopane
go: Edmund Jurystowski z Białej; Sławomir Żu
ławski z Niska.

S f l K O P f l W Ł
.L . f - ia N A 1* P E K S Y O H S T

pierw Ezorzedr.y

ii O T  E L  „ S T f l H A R r
C en y  p r z y s t ę p n e . 452

a!, laiiitz 15. Kino Lubicz aL Liiiiici 15.
obok dworca osobowego, 

od 27-go do 29-go marca b. r. włącznie
IT^i&sngłlCS g r c & ° J f  dramat romantyczny 

w 5 rictach.
G a łg a n ś a r k a ,  koraedya w 3 aktach.

tych przedmiotów odnosi się obecnie nieiyiko 
do producentów i handlarzy, lecz u ogóle d o 
k a ż d e g o ,  k t o  j e  pos i ada .  Handel ś r o 
d k a m i  ż y w n oś c i i p a s z ą  na ogół dozwo- 
l o n y  jest t y l k o  t ym,  którzy po wejściu 
w życie rozporządzenia otrzymają p o z w o le-1 Kraków 1909. Cena  1 kor. 50 haL

Wybór nowel ludowych:
Edmund Zechenter: „Wałkowe kochanie".

Gebethner i Sp. Kraków 1917. C e n a  3 kor.
Tegoż autora: ,.Z chłopskiej niwy". Z przed

m ową Kazimierza Tetmajera. Gebethner i Sp
467

ggąsaaBa W  K R A K O W IE . P o leca  aa jesień i zimę: A & sa m iiy , Weiwety, Materye
_  * wełuiaae, Sakna, Flanele, Barchany i t. d. Gotowa

, Konfelseya i bielizna dla dzieci.
III. F lo ry a n s k a  L .1 5  tarcia etsiru wd 3 riao ua i i  Khfełi i ad 3 syiMadnla & 7 w*alr.



£tr. 4. „'GLOS NARODU" z dnia 28. Marca 1917 roku. Nr. 74.

.W p ły n ę ły  n a stęp u ją ce  o f ia r y :  

(Powtórzono z powodu pomyłki)

£ . M. Grzyś z  Iw o n ic z a ....................

(Ciąg dalszy 4).

G. Świstaeki, T u r k a .............................
ł  Kolodziejówna, Synowódzko . .
If. Griebówna, Synowódzko wyżnę .
W . Tokarska. Synowódzko wyżnę . .
Hr. Krasicki. Bachorzec . . . . .  
Urząd gminny Wola przemykowska . 
pirma F. Zajączek i Lankosz, Kraków 
Izba handlowa i przcm., Kraków . .
A . Hoffman, Jasio  ........................
Delegacya K . B. K . Baligród . . . 
Delegacya K . B. K . Rawa ruska . .
Dr WłaŚ. Miłkowski, Kraków . . .
Dr Eron. Biegeleisen . _ ...................
M. Chrzanowicz, Zaczkowice . . . .  
Stowarzyszenie T ró jcy  Przenajświę

tszej w  Krakow ie .
Tomasz Pro chał, K o  marno . « • t 
J. Hmby, Inwałd
K s. J. Bienias, Jawornik . . . • • 
Stowarz. nauczycielek w  Krakow ie .
J. Pogonowska w  Krakowie . . . .  
Stan. Dunajewski, Radenice . . . .  
K lasa V  wydz. w  Wadowicach . . . 
Konwent 00 . Bernardynów, Tarnów K
Gmina F io t r ó w k a ..................................
R. Bieiikowicz w  Z a lu ż u ...................
W ydzia ł Rady pow w  Jawctowie , 
Zarząd dóbr w Wróblewicach . . ,
A . Telukówna, Lisiatycze . . . .
J. P i-k io, Podgórze . . . . _ . •
Zakład salazyański w  Oświęcimiu —

składka kościelna ........................
St. Rydel, K r a k ó w .............................
Klasa IV . wydz. II. B. żeńska w W a

dowicach . . . . . . . . .
Ks. P. Rajca, Zakliczyn . . . . .
E. Maraszewski, T u c h ó w ...................
K s  M. Gruszkowski, Tuchów . . .
Z. Steńzlówna, Rajcza . . . >  . .
Ks J. Piekarzewski, Osieka . . . .
I. Dobrowolski nacz. pod. zebrane 

przy wyplacib zasiŁrow, Podgórze 
Frof. K I. Hammer w  Lubartowie . . 
Aleks. Koczay, Buckowiec . . .
Spółka oszez i poż. w  Targowisku . 
Urząd parafiany, Okulice . . . . .
"M. Zieliński, Buczków . . * . . .
Zwierzchność gminna w R idrużu . .
Ks. K. Konopka, 6. pułk leg. polsk.

w  Dęblinie .......................................
M. Ratolińska w K o lp c u ...................
Bron. Sokalski, Lw ów  . . . . . .
A . Dybowski z żoną . . . . . .
Stan. Olechowską, Laszki . . . .
Dziatwa szkolna I. kl. w  Stradcmce . 
Parafia Nmwodna . . . . . .
J. Patkowski, Łąka . . . . . . ,
Spółka oszcz. i poż., Szczepanów . . 
łiiząd  gminny Jodiówka . . . . _
J. łlaberko, Giebułtów . . . . . .
Kóiko rolnicze w  Dąhrowio . . . .
Dzieci szkolne w  Brodlach . . . .
Es. A . Rychel w  Mieckocinie . . .
Dr. J. Kaden, Tarnobrzeg . . . .
Kl. V. i V I. dziew, wraz z naucz. He

leną Weissową, Tarnobrzeg . . .
M. Jędralowa, E a k n a ń ........................

J K oło feunat. K . Matzner, Szczucin 
K ^ T łs f i je ż ,  Siepraw . . . . . . .
Urząd gnnŚSJk Olszowice . . . . .
Ks. J. Gross, Ł ukowicę 
L. Pańczykowa —  ze składek przy 

wypłacie zasiłków, Książnice . .
Z. Łysakowski, Lw ów  . . . . . .
K . Jędziifftk, L w ó w ........................
Z. Dembińska, Rokiciny . . . . .
Bractwo Matek chrześcijńaskieh, Ra

ba wyżną . . . . . . . . .
Urząd parafialny, Cmulas . . . . .
.Szkoła Rzeki ad Honrsterz . . . .
Szkoła Mcnasterz ad Przeworsk . .
O. Kostańska, Męcina . . . . .
Urząd gminny Micchowiee małe . .
S. Kulczycki, N ow y Sącz . . . .
Stan. Biedroń, N ow y Sącz . . . .
Bo! W ittig, G h o łm e ń ........................
Zarząd szkoły w  Podołanaek . . .
Spółka oszczędności i pożyczek Raiff.

w  Maehowej ..................................
Zwierzchność gminna, Mirocin . . .  
Urząd stacyjny, Rozwadów . . . .
KS. Karmelitanki Bose, Przemyśl . .
K s. Ogińska, B o b r e k ........................
Zwierzchność gminna w  Chełmku 
Stan. Zborowski, Lwów 
Powiat. Kasa oszcz. w  Ropczyeaćh .
0 . Lisowski, notar. w  Ropczycach 
I-r. J. Sopotnicki, Lw ów  . . . . .
I>r. A. Rodakiewiez, Lw ów  . . . .
R. Orłoś, Lw ów  . . . . . . . .
J. Lidl, Lw ów  . F ........................ ....
K. Kądziołówna, Tłuczan . . . .  
Urząd gminny Dąbrowica . . > . 
Urząd parafialny w  Trześniowie . . 
Nauczycielki szkoły wydziałowej żeń

skiej, W a d o w ic e .............................
Ks. M. Cbłoń, N ow y Sącz . . . .
Ks. Stan. Ilalatek, W ieliczka . . .
Zw ierzchność gminna w Szczygle wie 
Zarząd spółki oszczędności i poży

czek w  D o r o ż o w i e ........................
M. Hołujówna, Męcina mała . . . .
S. Trzplówoa, K o p k i ........................
1. Augustynowa za U L st. na "k i w  

Rzepienniku bisk. ........................
J. Jaracz, Poręba radl na . . . . .
Ks. J. Wojtanowski. Stary Sącz . . 
Sokcya utrzymania dróg, Sokal . . 
Kasa oszczędności m. S tryja^ . . . 
Dyrekcya c. k. gimnazjum  w  Stryju 
K . Zbyszewski, Szkło . . . . . .
P. Zbyszewski, S z k ł o ........................
H. Marklówna w  Wołczuohach . . .
Ijiż. .Stan. Miczyński, Nowy Sącz—

Przetaków ’ i  ..................................
IV . kl. rlzieci w Pietrzykowieach . ,
Ks. P. Podolski, Otfinów . . . . .  
Urząd gminny w Cyganach . . .
Ks. J Mary.ał w Tyńcu . . . .
Urząd gminny w Haitarowicseh . .
Ks; W jad. Szymar.ek, Krużlowa . .
Składnica i sklep KjŁlka roi. Grybów 
J. WillnoT, Zgłobień . ’ . . . . .
K. Łodzińs-a Ul kl. dziewcząt Zator 
Urząd parafialny w Odporyszowie 
Kum miej. zakładu gaz. we Lwowie
II  Lam. Lw ów   ...................
Fr. Issakiewicz. T w ć w ........................
Fr. Koerbor, Lw ów  ....................
Dr. K . Lipski. L w ó w ........................

o*7fZędn. i pożycz, w Żołyni
J. Mielnik, D o l i r . a .............................
Uizenice 4 kl. lud. i I. wydz. Wado-

^ 1C0 • • • • • • • * •  • •
f .  Łagodzicówna im. szokly ludowej 

w Hucie róż..........................  . , .
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K 2—
K 2—
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K 41.70
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K 3—
K 3 —
K 15—
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K 5—
K 10—
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K 3—
K 8—
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K 20—
K 5—
K 11—
K 10—
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K 2—
K 20.—
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K 10—
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K 20.—
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K 20—
K 6—
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K 10—
K 4—
K 5—
K 47—
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K 20—
K 2—
K 20—
K 2—
K 10—
K 10.40
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K 6—
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K 44—
K 10—
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K 17—
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K 10.—
K 15.—
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K 4.37
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K 5—
K 50—
K 5—
K 4—
K 10.—
K 2—
K 10—
K 4—
K 4.40
K 120—

K 12—
K 10—
K 50—
K 12.—

K 34—
K 13.59
K 8—

K 11—
K 25.77
K 50—
K 10.—
K 10—
K 69.40
K 10—
K ? —
K 2—

K 10—
K 8.28
K 20—
K 40.11
K 5—
K 6—
K 5—
K 250—
K 10—
K f i . -
K 2—
K 200—
K 10—
K 4—
K 5—
K 50.--
K 20—
K 20—

K 41.28

K 10—

Zarząd szkoły w  Młoszowej . . . K
K . Łozińska, N i e m i r ó w ....................... K
Z. Medwecka, Niżankowice . . . . K
r  Mosań, Biała . . . . . . . .  K
M. Jaworska, Mielno w . . . . . . K
Ks. P. Maciaszek, Baranów . . . . K
Składnica i sklep kółka rob, Biała . K  
Ks. A . Ziembiński w  Łanowicack . . K  
Ks. F  Winnicki, Grabownica starz. K  
Zarząd dćl.r 00 . Dominikanów Go-

łogóry ......................................  . K
J. Kasprzykówra, Drohobycz . . . K
Urząd parafialny w Radochońcach . K 
W ydział Rady powiatowej w Gród

ku Jagiellońskim ............................K
A. Zarychtowa, K ie m ic a ....................... K
Urząd gi linny w  Zebrzydowicach . . K  
Ks. Z. Miętus, Czarny Potok . . . K  
M. Chorąży w  SkaWinkach , . . . K
M. Fiabiańska, Lanckorona . . . . K
Br. Nowiński, L e ż a js k ............................K
K . Żochowski, Laskowa . . . . .  K  
SS. Miłosierdzia, Łobzów . . . . K
Spółka cszcz. i  poż. w  Kaninie . . K  
Ks. Stan. Popkiewicz. Ęamionka str. K  
M. Baien, Przybysz-Zgórako . , . K
K. Wąsowicz, Radomyśl w ielk i , . K  
Zarząd dóbr Pisarowiee dolne . . . K  
J. Bo.yczko od grona nauczyciel

skiego w  Myślenicach K
Dzieci szkolno r Lętowicach . , . K
K . Baran, Nowy' Targ . . . K
Zwierzchność gminna w Kokuszce . K  
Adininistracya dóbr Rohatyna . ; K  
Urząd gm iny Obcinka . . . K
Stróżecki, Przemyśl . . . K
A . Smoliński, Przemyśl . . . K
W . Pysz, wójt, Rehberg . . . K
Konwent 00 . Kapucyftów w  Krośnie K
Wład. Kozłowska, Krosno . . . K

J. i  R. Płachta, Kobyło . < . K
W . Schmidt, Krz/waczka . . . K
Klasztor SS. W izytek, Jasło . . K
Zarząd szkoły w Książnicach . . K  
G. Gołębiowska, Mielec . . . K
C. k. Urząd stacyjny w  Muszynie .K
J. Ruszczyński, Bóbrka . . . IC
L . Lachowcowa, Leszczawa górna K
J. Bełtowski, Lw ów  . .  . K
J.' Jankowska, Lw ów  . . . K
Dr Z. Batowski, Lw ów  . , . K
B. Szostakowska, Lw ów  -. . . K
M. W ójcik, Lw ów  . . , . K
W . Molicka, K raków  . . . K
D yrekcja  c. k. gimnazyum w  Jaśle K

 ........................ K
K  
K  
K  
K  
K  
K  
K

Stanisław Maciąga, Sandomierz . , 
Stanisław Malinowski, W łoszczowa ,
C. k. Starostwo w  Żółkwi . . ,
A. Kiiknel, Lw ów  . . . . .
R . W inkler. Lw ów  . . . . ,
C Krassowski, Lw ów  . . , ,
W ładysław Gaweł, Gorlice . . ,
J. Skwara w  Mszanee . . . .
P ot. iatowa Kasa oszczędności w Rud

kac!) ............................. ....
Zarząd szkoły ludowej w  Jamach 
Zwierzchność gminy Pień . 4 ,
J. Bigoszt, Przeworsk . . ,
J. Ktak, Biały Dunajec . . ,
J. Rtakowa, Biały Dunajec . . , ,
W ładysław Nowicki, Podgórze 
St. Bajorski, Lw ów  . . . .
A. Raciborscy, Sparów . . s
klasa ff. i I. szkoły w Klodnie , 
Urząd parafialny w Lipsku f ,
U -ząd gminny, Sobolów . , , JŁ.
W ładysławowie W isłoccy, Lw ów  „ , K  
K . Bordarich Lw ów  . . . .  ~
Ko. J. Ubcrman, Sarzyna 
Ks. W ładysław Hajewski, Żywleo_
Z. Pylew-ska, Lw ów  /  . ,
J. Erbahrowa, LyiĄ-ft > a t
K . Sewer, Lh A fr  .  ...................
ctf- u - IlRlfówski, Lw ów  . . . . .
Z. Szajdzicka, Kraków , . , .
W łf dysław Batycki, Lwów ,
Dr J. Pająk, Lw ów  . . . .
P. Berlińska, Lw ów  . . . < >
A . Berliński, Lw ów  . . .
Stanisław Bathowski, Lw ów  .
Dr M. Nadobnik, Lw ów  . , . ,
A . Lelewicz, Lw ów  . . . .
A . W ysocka, Lw ów  . . . . .
J. Zduńczyk, Lw ów  . . . .
J. Roskosz, K raków  , . . , .
Prof. Dr J. Piitz, Kraków . .
J. Massar, Krairów . . . . .
Piekarnia )?Sport“ , Kraków 8 t .
J. Sikora, K r a k ó w .............................
Wla ł. .Grodyski
W . Koza, Brzozowa .  ...................
J. Kozowa, Brzezowa . . .
Wład. Mokrzycki z dziatwą szkolną 

w  Maziami . . . . . . .
K . Radwański, Lw ów  . . . .
Dr Fr. Smolka, Lw ów  . . . .
F. Skiochowski, Lw ów  . , ,
Fr. Kaiser, Sokal . . . . .
Dyrekcya górnicza Towarzystwa ak

cyjnego rafineryi olojór. mineral
nych, Borysław ....................

Galicyjski" akcyjne Towarzystwo na
ftowe „G alicya“  w Borjrslawiu 

Ks. J. Krzanov,-ski, Stryj . . .
Ks. H. Kaczorowski, Stryj . .
Zarząd dóbr, Piskorowice . . . .
0. Gwardyan Gab. Bobrowski, Za

kliczyn .............................
D. Kulma, Baczków . . . .
Ks Stefan Skoczyński, Jaworzno 
Zwierzchność gminna w Baczkowie .
Jan W itl icwicz, Lw ów  . . .
M. Paparowa, Podliski małe . .
Obszar dworski Smorzo . f  . .
J. W ielow ieyski, Lw ów  . . . .
G. Ruszczyński, Lw ów  . . . .
F. Rockowa, Lw ów  . . . . .
M. Zawojski, Lwów . . . .
Zwierzchność gminna w  Przegini na

rodowej ............................. .....
Zarząd szkoły w  Podezerwoneia ,
Dr P . Ouest, Lwrów ...................
J. Wardała, N ow y Targ . . . .
J. Dziedzic, Nowy Targ . . .
M, Fuehs. Ska‘winki . . . . .
Klasztor św. Hildegardy, Biała 
Gmina Bolę.cin . . . . . .
A . Curkowska, Pacyków . . . .
Nadzór straży skarbowej w  Dębicy 
Stan. Jabrzykowski, Zabierzów 
Władysław Smereka, Nicnadowa 
A. Peyersfeldówna w  Porzeczu ja

nowskim ..................................
E s. W. Bielawski, ł.ąka p. Słrażów .
W . K ra i’ ski, Tartaków * . . . .
K . riąUrowski. Przemyśl . . . .
W. Paidzik, Lw ów  .........................
J. W cze liik A a . T.wów ' ...................
LI. Wróbel, L w ó w .............................
J. Kulińska, Lw ów  ...................
Konwent OÓ. Franciszkanów w Kra-

kowio ......................................
Kon w  nt 00. Franciszkanów w Kra

kowie .......................................
R. Herliczka. Kraków ...................
Stanisław Królikowski, Lw ów  . . .
M. R z ‘'rika, Gliczarów ...................
Dyrekcya c. k. U. gimnazyum we Lw o

wie . . . . . . . . . .
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IC. Mnikils, Kraków 
M. i Z. Jir, Tarnowskie, Ciiorzelów 
Zwierzchność gminna w Bystrej 
■T. Fuchs. Jastrzębia dolna . . 
Dzieci szkolne z Jastrzębi 
W . Zaucha, Rudka . . . .
Ferdynand Piwecki. Rzeszów . .
M. Mazanowski, K raków  . . . 
Uczniowie filii eimnazyum św. Jack 

od ki. I  do A'III w Krakowie . 
Szkoła ludowa w Nieznanowicach . 
Gmina Dziorzaniny . . . .
Bartmański, Lw ów  . . . .
A . Smolka, Lw ów  ...................
Dzieci szkolne rv Sierszy wodnej
A. Molicki, Krakóiv . . . .
E. Uromski. Kucbajów . . .
J. Remer, I.w ów  ...................
M.-Luszczkicwicz, Delegacya IC. B. IC 

w  Frydrychowicach . . . .
K . Dydusiak, Włosienica . . . 
Zwierzchność gminna w  Krzyżu . 
Urząd pocztowy Oświęcim 1. . .
Ks. Wład. Jórasz, Stopnica polska 
J. K.raśzewska, N ow y Sącz . .
J. Prokop, Świniarsko . . . .
A . Trznadel, Pietrzykow ice . . .
Z. Jakubowska, Kraków . .
S. Kukulska, Sanka . » . .
K . Jasiński, Biała ...................
Aleks Tournelle, Ż.ywioc, od uczeni 

szkoły wydz. żeńskiej . .
A . Preissówna, Kraków . . . 
Spółka oszczędności i pożyczek, Dzie

kanowice  .............................
Spółka oszczędności i pożyczek 

K rz j szkowicach . . . . .  
Aleks. Drekslcr. W ieliczka . . ,
M. Borzęcka. D/róblowice . . , 
Gmina W ygiołzów  . . . . .  
W łodz. Dwernicka, Temeszów . . 
Spółka oszczędności i pożyczek w W o

U justowskicj ........................
Ks. J. Sękowski, Mrzygłód i parafia

O.IC • • • • • » « • «
M. Zaleski, Biała ...................
W . Dłużyńscy, Kraków . . .
Dr M. Warzeszkiewicz, K raków  i 
Jan Gótz Okocimski, W iedeń ,
J. Warzach, Lw ów  . . . .
J. Turnau, Mikulice . . . .
Ks. Julian Krygowski, Zrcncin . 
Towarzystwo ludowe wzaj. ubcz. „W i 

sła . . . . . . . . .
Fr. Pacuła, Przemyśl . . . .
M. Skurzyński, Feldpost 302 . .
Olga Łańcucka, Drohobycz . . 
Szkoła wydziałowa w  Drohobyczu
M. Fali, Lw ów  ........................
C. k. Urząd stacyjny w  Nisku . . 
Stanisław Pa iąk ,' Moszczanica 
M. Bogdanowicz, Bochnia . . .
V. Wolter, Lw ów  . . . . .
A. Starosolska, Lw ów  . . . .
A . Haiski, Lw ów  . . . . . . .
W . Balecka, W ykoty  . . . .
Delegacya K  B. K,, Bęsko . .
M Schmidt, K o r c z ó w ...................
B. Jakubowski. Strzyżów . . .
Fs. Józef śledź, Rzęchów . . .
Ks. F. C h m ll Zaleszany . . . 
Urząd parafialny w  Zaleszanach 
L . Lewandowska, Werehgrata . .
A . Jęurzejowiczórrna, Dylągówka 
St. Leonhard, Podgórze . . .
M. Jędrzejowicz, Dylągówka . ,
J. Sulikówna, Żóltańce . . , ,
Fr. Terlikowski, Lwów . . '  .
W . i B. iCieAufderriTZ, Lw ów  . >
Ke. J. Zojde] w Bonowie . . . 
7)elogacya K . B. K . Besko > . .
W . Oborska, Mielce . . . > .
M. Buczakowa, Kraków . . .
Dr* Rutowski, łjąkra . . . . .  
Urząd gminny w  Kreehowio . .
M. W ladyczyn, Sokoliki . . . .
P. Tretcr, Ń iw ki ...................
Urząd parafialny, Kaszyco . . 
Spćłk.a oszczędności i pożyczek w Ro

kietnicy .  ........................
Szkoła realna w  Jarosławiu . .
A . Zmora, Przemyśl ...................
Fr. Koziołow i Lw ów  . . . .  
Konw ikt św. Józefa w Bąicowicaah 
Kolegium  OO. Jezuitów, Starawieś 
Zwierzchność gminna, Księże kopacze 
Dr I. Korngold, Wiśnicz . . .
Szkolą w  K lik  iw  ej ...................
Dziatwa szkolna, Żechclmno . .
Ks. Jan Kieczysławski, Ropczyce . 
K lasztor SS. Dominikanek w  Bielinach 
A . Mosiądz, Mosty W ielk ie .
11. Mosiądzowa, Mosty W'ie!kie 
Zarząd szkoły ludowej w  Bestwinie
A. Switalski, Lw ów  ...................
Ks. Solaka Andrychów . . .
Parafia Andrychów ....................
Urząd an inny Targowica . . .
C. k. Rada szkolna okręgowa, Gorlic
B. Balówna, Międzybrodzie . .
T... Ćwiklińska, Rochów . . . .
E. Lisińska, Stryj . . . .  .
A. Bargtwówna, Koszclów  . . .
E. Pilawska w  Krukienicaeh . . 
Zwierzchność.gminna Schumiau .
Ks. Jan Kozub, Brzezie . . . .
Jan Witkowski ’ nacz. gminy Faleśni

CA
Urząd g ninny Łodygow ice . . 
Zw ieriihnosć gminna Zboróu ek 
Stefan W ęgleńskę Chorzelów 
Zarząd dóbr Chorzelów . . . 
Bolesław Krzyszialow icz, Kawęnzyn 
Dyrekcya c. k. II. girnnazj um, Tarnów 
T. Bm'ghardtowa, Stryj . . , 
Jfarya Modri.acka, Przystań . . 
Zarząd szkoły w Kątach . . . 
Urząd peratiahiy Królówka . , , 
Urząd gminny Miękisz nov.y . . 
Roman Kowalów, Sanok . . .
C. k. Nadzór straży skad jjw ej, Tłhiy 

n ó w ................................................
Els. Leopold Schweiger, W iedeń 
Franciszlca Stankie\vicz, Lw ów  
Spółka naftowa „W iśniewski11 Droho

bycz .......................................
Wanda Korzeniuwska, Lw ów  . . 
Zwierzchność gminy W itanowice 
Dzieci szkolno w Librantowej . • 
Zarząd kółka rolniczego w  Łękaw icy 
Staniał. Łukawski. Cieklin . . . 
W ładysław Leszczyński, Gorlice 
Fr. Ebert, Kraków . . . . .
Ks. Dr Antoni Cieślik, T.wów . .
Hr. Helena Russocka, Lw ów  . . 
Jan lhnatowicz, Lwów . . . .  
Aniela Szysjkowska. Lw ów  . . 
Tccd ir ICysiak, Lw ów  . . . .  
Urząd parafialny w Winnikach .
Jan M ostyfiew icz w Czążycach 
Dyrekcya c. k. wyższej a fito iy  ren

nej, Rawa ruska............................
Józef Zajączkowski, Przemyśl . » 
Wanda Zajączkowska, Przemyśl . 
Józef Zdrociiy.cki, Brzesk . . . .  
Rada powiatowa w Żółkwi . . . 
Stani Jaw Gródecki, Tarnów . .
Urząd gminny C h e łm ....................
Feliks Buloga, C h e łm ....................

K 30— Stanisław Swicżawski. J .wów . . . K » —
K 100— Ludwik 'óukiwski. L u b in  im-/, . . . K 7.60
Iv 20— Anna Bujak, Lubomii r z ................... K 2.—
K 20— ,T. Preisa, L u b e m ie r/ ......................... K .40
K 27.50 Krzyżr.nnwski. Lubom i.;rz................... K Oi- . --
K 17.52 Józef Michaiski, L idu® ierz . . . . K .40
K 5.— Michał i-iiecznik. Lubnmięrz . . . . K .50
IC 30— Piotr ijahis. Lubomierz ................... K '2 —

ił. C «p ił, L u b o m ie r z ........................ K 1—
K 117.48 M. Maguda, L u b o m ie r z ................... K .40
K ■5.— Fr. Kogut, L u b o m ie rz ........................ K 2 .—
K 6— M. Gradek, L u b o m ie rz ........................ K .50
y 3— M. Wróbo.k, L u b om ie rz ................... .... K 1 —
K 1— Jan Zieliński, L u b o m ie rz ................... K g __
K 12 89 K . Siei-.igrski. I.rJ iom icrz ................... K 2 _
IC 5.— M. Bujakówna, Lłbom ierz . . . . IC % 0
K 10— L. Hodoly, L w ó i r ............................. K 20—
K 8— II. Smulikowski, T .w ó w ........................

Dyr. gimn. żeńsk. im. Słowackiego,
K 4—

K 558.70 L w ó w ................................................ K 45.10
IC 80— Inż. R, Pictrzycki. Strzyżów . . . . K 2—
TC 72— Urząd parafialny Szczuciu . . . . K. 30—
K 10— Urząd parafialny, Uście solno . . . .- K 250—
IC 93— Z. W eigei, Rożniatów . . . .  . . IC 4—
K 10 — Stanisław Stróżek S a n o k ................... IC 10—
K 7.66 A. Tullisówna. Dolina . . . . . . . IC 1—
IC Ł — Wiktorya, Janicka, Drohobycz . . . ¥ Cl
10 10— Zarząd szkoty ludowej w Suchorzowie IC io —
K 4 — W . Lewandowska, Tłuczan dolna .. . IC 4—
K 6— Zarząd szkoły w  ICierkowic . . . .'IC 25.28

Stefania Muszyiiska w Trokach . . . ■IC 10—
IC 56.06 J. Dopoweki, Z a k rzó w e k ................... IC 2—
K O__ P. Boy. D o b c z y c e ............................. IC 7.50

Urząd gminny, H u c is k o ................... IC 40—
K 20— W . Marciszewska, Mierzeń . . . . IC 3.14

J. Neuuianu, S iieh o d ó l........................ K 5—
K 10— C. k. Starostwo w Krośnic . . . . JC 32—
K 20— Prof. Winiarski, L w ó w ................... IC 5.—
K 3— J. Dzierżyński, L w ó w ........................ K 4 —
K 46— Urząd gminny, D o r o ż ó w ................... K 270—
K 20— Urząd gminny, Łęk i górno . . . . K 59.50

ICs. Prob. Jędrzej Decko, Dorożów . . K 240—
K 47.25 Szkota ludowa w  P a lc z y ...................

W ydział Rady powiatowej w  Myśleni
K 5.—

Iv 100— cach ................................................ K 50—
r 20— A. Baczewski. L i i t e z a ........................ K O __

K 20— E. Piechnik, Kraków . . . . . K C>__

K 10— J. Tgnatowicz, O zo łh yn ie ................... K 20—
K 1000— A  Kaisar, I ip n ik .................................. K G,---
K 50— Fr. Łuszczki, Przysietnica . . . . K 24.47
K 20— Konwikt św. Józefa w Bąlcowioach . T’*J'ł 40—
K 180— T. Knrzweil, J a n ó w ............................. TC 10—

J. Bałtarowicz, Jaryc/.ów nowy . . K 40—
K 100— Kasa Oszczędności ni. Sokala . . . K 50—
K 0 __u.-- Spółka oszczędności i pożyczek, Si>-
K 10— miniińwka ...................................... 1: 100. -
K 10— Spółka oszczędności i pożyczek w
IC 35.17 Targimicaeh .................................. ]C 50—
K t— A. kołeczka, Ińąbrowa pol.-ka . . ; K . 10—
K 11 — Dr I ’r. Smolka, L w ó w ........................ |y L.---
K 40— Dr W ładysław Smolka. Lwórz . . . k i).--
IC 25— M, Moraezcwski, L w ó w ................... fC 10—
K 4— F. Pudłowska,' L w ó w ................... K 40.—
K 9 __ K . Szczepański, Lw ów  . . IC O _
K 50— W ładysława Gostyńska, Lw ów  . . . K 5 .—
IC 10— Dr N. Michałowicz, Lw ów  . . . . JC 5—
F 29.80 Dr M. Allerband. L w ó w ................... K 5—
K 4— M. Herman, L w ó w ............................. X 1 —
K 3.— Roman Męskwa, W ie d e ń ................... IC 5—
K. 100 Zwierzchność gminna, Barwaid dolny TC 25—
K 20— Jan Fikjk, Barwaid średni . . . . K 10—
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